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Delegacja rZQdowa republiki węgierskiej przy­
była w dniu wczorajszym do Warszawy 

Wjcepremj~r MathiQlJ RakottJ 

WARSZAWA (PAP). W dtrlu 11 czerwca 
]948 reku przybyła do Polski węgierska de_ 
legacja rządowa oz premierem Lajosem Diuny­
esem na czele. 

~kiej w Warszawie w pełnym składzie. . wlelkicb próbacb i ofiarach krwi teł zdoby-
Obecni byli również przedstawiciele kor- Iiśm.y wolność. Delegacja rządu wolnego lu­

pusu dyplomatycznego ambasadorowie: ZSRR, du węgierskiego przybyła do wolnej Polski. 
Rumunii i Czechosłowacji, posłowie Szwecji, Pragniemy pogłębić naszą. przyjatń I stwo­
Finlandii, Norwegii, Hiszpanid, Danii, charge rzyć stosunki oparte na wzajemnym pasza­
d'affaires Szwajcarii, radcy ambasady jugo- nowaniu, braterstwie, niepodległości i wolno-
słowiańskiej Zemljah i Kuzmanowie. ści obydwu naszycb narodów. 

O godzInie 10.03 przy dźwiękach węgIer- i . Wraz z J<0dpisaniem umowy o przyja.:tnl, 
skiego hymnu narr.dowego wjechał na peron więzy łączące dwa państwa i dwa narody przy 
pociąg z gośćmi węgierskimi. Premier Dinny-! bierają jeszcz~ tr~alszą. formę, nabierającą, 
es i minister obrony narodowej Veres wraz Jeszcze głębszeJ trescl. 
z generalnym inspektorem armM generał-po- Nlecb żyje przyja:tń polsko-węgierska! 
rucznikiem Palffy udali się z premierem Cy- Niech żyje Polska. 
rankiewiczem i Marszałkiem Polski Zymil"r- Niecb żyją ludy walczące o pok6j, 
skim przed poczet >.ztandarowy. Orkiestra za­
intonowała Polski Hymn Narodowy. Dowód­
ca kompanii honorowej złożył raport premie­
rowi Dinnyesowi, który pozdrowił kómpap1ę, 
poczym wygłosił przemówienie, transmitowa­
ne przez radio. 

Przem6?1~en!e premiera D:onyesa 
w Imieniu rządu i pracującego ludu wę­

gierskiego przepełniony uczuciem przyjaźni, 
z radością wstępuję na ziemię bohaterskiej 
Warszawy. Wieczna wdzięczność i cbwała 
ludzkości otacza to miasto, Idóre tak wiele 
ucierpiałO, którego. dzielni mieszkańcy złoty­
mi literami wpisali imię Warszawy w karty 
historii walk wolnościowych świata., 

Ofiara nie była daremna, dziś pa.itstwo pol 
skle jest wolne. Podobnie l my, Węgrzy, po 

Niech Żyją dzielni mieszkańcy Warszawy. 
Po przemówieniu, wygłoszonym przed mi­

krofonem przez premiera Dinnyesa, nastąpiły 
powitania z członkaIIld. rządu RP, których 
przedstawił premier Cyrankiewicz oraz z kor 
pusem dyplomatycznym, przedstawionym 
przez dyrektora protokulu dyplomatycznego 
Gubrynowicza. 

Po odebraniu defilady kompanii honorowej 
goście węgier~cy odjechali do pałacyku My­
śliwskiego, gdZie zamieszkają w czasie swe­
go pob)'tu w Warszawie. 

O godz. 13,00 minister spraw zagranicznych 
Republiki Węgierskiej Erik Molnar w towa­
rzystwie wicepremiera spraw zagranicznych 
Sebestyena, !;zefa sekcji politycznej w msz 
Weltay'a 1 pOSła węgierskiego w Warszawie 

W -!okład delegac.ii wchodzą: wicepremier , 

• 
Nr 166 (1093)" 

Premier Lajo.! Dhlnye.s 

złożył wizytę ministroWi Spraw Zagranicz­
nych Zygmuntowi Modzelewskiemu. 

Podczas wizyty obecni byli wicemin. spraw 
za gr. Leszczycki, sekretarz gen. w MSZ am­
basador Wierbłowski, naczelnik wydz. po­
łudniowo-wschodniego Sobierajsk:i oraz poseł 
R.P. w Budapeszcie dr Fiderkiewicz. 

O godz. 14-ej premier Dinnyes I wicepre­
mier Rakosi w towarzystwie posła W ęgler w 
Warszawie złożyH wizytę premierOWi Cyran. 
ltiewiczowi, który przyjął ich w obecności wi­
capremierów Gomułki ! Korzyckiego, mini­
stra Bermana oraz posła RP w Budapeszcie 
dr Fidelkiewicza. 

Minister obrony narodowej Veres i gene­
ralny inspektor armii generał-porucznik Pal. 
ffy złożyli wizytę mal'szałkowi Polski. 

Matyas Rakosi, minister spraw zagranicznych t ł d I ke 
E1:ik Mo~~r, minister sprawiedli.wośc! Istvan, ro es r zq u o s lego 
Rlesz, miruster obrony narodowej Peter Veres I 
oraz minister rolnictwa Istv~ DobL I • h ł'-

w Par u 
Z delegacją przybyli: wiceminister spraw przecIw ue wa om londynsklm godzącym 

zagraniczny~ Pal Sebestyen, generał-porucz- W bezpieczen' sIwo Polsk-. -. Franc)··. 
nik ·policji węgierSkiej Gabor Peter, general-
ny inspektor armii generał-porucznik Geor­
gy Pal.Efy, dyrektor biura prezydialnego w 
prezydium rady ministrów generał-major Im­
re Radvanyi, szef sekcji dla spraw stosunków 
z zagranicą w prezydium radv ministrów Be­
la Major, szef sekcji politycznej w minister­
stwie spraw zagranicznych S. Heltay, dyrek­
tor gabinetu ministra spraw zagranicznych 
Peter Mod, referent dla spraw polskich w sek 
cji politycznej w ministerstwie spraw zagra­
J;..icznych Georgy Zagor oraz sekretarz osobi­
sty ministra spraw zagranicznych Pal Felilt. 

Delegacji towarzyszył w drodze z Buda­
tlesztu poseł nadzwyczajny i minister pełno­
mocny R. P. w Budapeszcie dr. Alfred Fider­
klewicz, 

Delegacja węgierska przybyła wczoraj nad 
r&nem na graniczną sf-ację Zebrzydowice, ude 
korowaną na cześć gości barwami węgierski­
mi i polskimi. 

Na dworcu Głównym w Warszawie, wę­
gierską delegację rządową oczekiwali: prezes 
Rady Min'strów Cyrankiewicz, wicepremie­
rZy Gomułka ! Korzychl, minister spraw za­
granicznych Modzelewski, minister obrony na 
rodo"ej Marszałek Polski Zymierski, mini­
ster sprawiedliwości ŚwiątkoYJSki, komendant 
główny Milicji Obywatelskiej gen. Witold, 
oraz członkowie poselstwa Republiki Węgier-

PARYZ, PAP. - Ambasador RP w Paryżu ł Niemiec powojennYCh nie powinna przeszka­
Jerzy Putrament złożył na ręce ministra -spraw dzać zgodności poglądów obu rządów 00 do 
zagranicznych Francji Bidault notę o nastę- samej konieczności zabezpieczenia się przed 
pującym brzmieniu: możliwością przyszłej agresji Niemiec. Dlate-

"Zalecenia londyńSkiej konferencji trzech go też Naród Polski miał prawo spodziewać 
mocarstw z udziałem Belgii, Holandii i Lu- się, że w sprawie Niemiec głos Francji - je­
ksemburga, ogłoszone w dniu 7 czerwca rb. dynego wielIdego mocarstwa, sąSiadującego 
wzbudziły głęboki niepokój rządu i narodu bezpośrednio z Niemcami, z natury rzeczy nie 
polskiego, który w wyniku doświadczeń hl- może godzić w podstawowy :'l'~res bezpieczeń 
storli przekonany jest o tym, że uregulowa- stwa krajów, sąSiadujących L. Niemcami, w 
nie problemu niemieckiego na zdrowych pod- tej liczbie i Polski, ani go pomijać. 
stawach jest warunkiem bezpieczeństwa i po- Zalecenia londyńskie stwarzają stan rzeczy, 
koju. który ,vręcz pOdważa podstawy wspólnego 

Rząd polski niejednokrotnie dawał wyraz trwałego uregulowania problemu Niemiec, 
opinii całego narodu polskiego co do sposobu pomijając radę czterech ministrów spraw za­
uregulowania tego problemu, a w szczególno- granicznycb i Radę KOlJtroU dla Niemiec, i 
ści sformułował ją wobec zastępców ministrów wchodząc w uprawnienia wła..~oiwe tylko tym 
spraw zagranicznych w ~tyczniu 1947 r. w instytucjom. 
Londynie oraz w deklIlracji, ogłoszonej przez Rząd polski nie mofe p<madto ~9o.dziĆ' się 
ministrów spraw -zagranicznych Polski, Cze- z tym, by decyzje w podst.awowych spra, 
chosłowacjt t Jl...'-Josławii w Pradze w lutym wach Niemiec, były podejmowane z dowal-
1948 r. nym uwzgJędmeniem tylko .niektórych państw 

Rząd nasz i społeczeństwo polskie ~ą prze bezpośrednio zainteresowanych, przy pomilnię­
konane, że doświadczenia historit, Il w szcze- ciu innych, w tej liczbie Polski ,do czego pań­
gólności doświadczenie ostatn.~ wojny l oku- stwa te posiadają prawo na zasadzie POro'lU­
pacji potwierdziły raz jeszcze naturalną zbież mień, których kontrahentem jest również 

Francja. 
ność interesów Polski i Francji wobec nie- Zalecenia konferencji londyńskiej zmierza-
bezpieczeństwa agresji niemieckiej. ją do ustalenia systemu stosunków, prowa-

Odmienność poglądów rządu franCUSkiego. dzą<::ych do 'Podziału Europy l wyłączenia z 
rządu polSkiego odnośnie form organizacji całości Niem ier ;<']1 <,zęki -zachodniej, która 
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Plan Marslla lIa pcha Wf Brytanię do katastrofy gospodarczej 

uzyskuje specyficzną rolę 'W Zachodniej Euro­
pIe, j w oparciu o swój dominujący poten­
cjał pnemysłowy i o swych protektorów, mo­
że stać się odskocznią dla nowej agresjj w 
Europie. 

Zalecenia te związują strukturalnie gospo­
darkę państw Europy zachodniej z Niemcam' 
zachodnimi, wydzielonymi z całok! Niemiec 
w odrębny kompleks polityczno - gospodar­
czy i w pewnym stopniu uzależnia gospodar­
kę tych państw od Niemiec zachodnich. 

Elementem, który będzie potęgował nie­
bezpieczeństwo, jest rola Zaglębia 1łuhry w 
tzw. europejskim planie odbudowy. Zagłębie 
Ruhr~ na które wpływ krajów najbardziej 
zaint~esowanych jest coraz bardziej ogram­
czany, staje się w tym stanie rzeczy ośrc-:/­
kiem przyszłej ekspansji. System kontroli nad 
Ruhrą, wyłączony z systemu czterostronnej 
kontroli, nie może zabezpieczyć nie tylko po­
stulatów. wynikających 'Z motywów bezpie­
czeństwa, ale również bezpośrednich intere­
sów gospodarczych państw sąsiadujących 
oz Niemcami. 

Taka koncepcja rozwiązania sprawy Nie­
miec, jaką zaledwie w trzy lata po zakończe­
niu wojny formułują zalecenia londyń~'<ie . 
prowadzi z nieubłaganą logiką do supre'1lacjl 
gospodarczej [Viemiec zach~dnich, a więc do 
odrodzenia niemieckich sił agtl'esywnych, czyli 
w konsekwenCji do bezpośredniego z'lg;oie­
nia Fr·a,ncjl 1 Polski. 

Fałszywa polityka okresu międzyw0jen­
nego spowodowała odrodzenie gospodarczej 
potęgi Niemiec. Rząd polski widzi w uch",a­
łach londyńskich niebezpieczeństwo po·..,tó­
nenia tych fatalnych błędów. 

Rząd polof;k! s10i 1'18 stanowisku, Że sprawa 
hezplec7.eń~twa i pokoju, która była funda­
mentem 4-6tronnyr h porozumień, musi opie­
rać się w pierwszym rzędzie na uregulowa. 
niu rozwoju gospodarczego Niemiec, zgodnie 
z .interesem wszystkich narodów europejskich 
ordZ na konsekwf'ntl1ei i wytrwalej demokra­
t1.'zaCji Niemiec. Pogląd, że można się ogra. 
nlczyć wyłącznie do gwarancji militarnych, 

NOWY JORK (PAP). "New York World Te według korespondenta "United Press" - głó- w pewnych punktach do stanowiska Prancji bYlpby niewybaczalnie luótko1\Tzrocz1DY. 
lo/esl, który rząd polski wyraża niniej­

legraph" zamieszcza relacje głównego kore- wne powody zmartwienia Wielkiej Brytanii: VI" ~prawie przyszłości Niemiec, szym przeCIwko zaleceniom konferenf'ji lon-
~pondenta dyplomatycznego "United Press" 1) rozbieżności na temat Palestyny, 4) Silny nacisk USA w celu skłonienia WieI dyńskiej, podyktowany jest głębnl<q tro,~ka o 
w Londynie - Shackforda, twierdzącą, że ko- 2) bardzo cieżka sytuacja finansowa WieI:. kiej Brytanii do zaniechania socjalizacji prze- najżywolniejsze interesy bezpieczeń'1/wa 110-
ła brytyjSkie "martwią się obecnie znacznie kiej Brytanii i niechęć opinii brytyjskiej wo- n'ysłu, rodu pohkiego, troską o historycznie ukszl1ł. 
bardziej stosunkami anglo.amerykańskimi, bec USA, 5) oszczędnościowe tendencje kongresu U. towanq wspól~ość interesów Francji 1 Polskl 
nlł. stosllnkaml ze Związkiem P...ailzieckim". 3) problem niemiecki. gdyż jakkolwiek W S. A. w sprawie planu Marshalla których ?:wy w obllczu grozby odrodzenia afPesjJ niemJec· . . . ... . I klf!;j, troskq o solIdarność naszych narodów Zdaniem tych kół, różnice międ:;o;y Wielką Bry tani iI jE'~t. całkowicie z::Ileżo::l od USA l Ich r:1c:~t:vo mo~e ~praW1C, ze Wielka Bry tama która fest jednym z Istotnych warunków bez: 
Brltani,ą i UM ~ p,ardzo p'ową~e. Oto ~ p,olityki. to jednak chętnie przychYlilaby sie stawe w obllczL1 katastrofy. i:o~odarczej, .Dł~eń.ttwa wlUl'l!Itklch 1UUOd.6w Ęll10l2}'.. 
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Sejm raty fik uje układy Sukcesy woisk M ar~osa 

RZYM, PAP. - Agencja Elefteri. Ellada do­
nosi z Macedonii wschodnlt'j, że oddziały gree­
klej armil dcmoltrałyczneJ wkroczyły do LI­
tochoro i zaatakowaty łnl'le pozycje nieprzy­
jacielslde. Wojska faszystowslde zostały roz­

proszone, pozostawiając na polu walki 18 za­
bitych i rannych oraz znaczną ilość amuni­
cji i żywnoŚci. Oddziały szturmowe annii de­
mokratycznej na innych pobliSkich odcinkach 
frontu wysadziły w powietrze 7 fas~stow­
skich pojazQJw wojskowych. 

z Rumuniq, Bulgar·q, w grami i Czechosłowacjq 
WAPSZA W A (obs!. wł.) - W aMie «-go Pro jekty U6 ta W" odcalano do odpowiednich 

l'()(!~dzenia Sejm Ustawodawczy ratyfikowal komisji: pienv6zy Itrleci - do komitji pra­
układy, Ul.warte r.t Bułgarią, Węgrami 1 Rumu- cy i opieki 6połecznej, drugi. - do komisji 
nią. odbudowy oraz komi6ji prawniczej i regula-

Aktem tym parlament polski zaaprobował minowej, wre6zcie ostatni do komisji prawni· 
calkowicie lini~ polityki zagranicznej rll\du, czej i regulaminowej. 
zmiel'%4jl\cl\ do z.acieśnierua. w.spólpracy z W drugim punkcie JXll"'ZIldl!;u dziennego 
pań.stwam.i demokracji ludowej w celu wspól- posłanka Kłu5zyńska (PPS) złożyła. eprawo­
n~j obrony pokoju i .suwerenności wolnych zdanie komisji .spraw zagranicznych o rzl\do-
narodów. wych projektach ustaw: 

G J ló l ki a) w 6prawie ratyfikacji umowy między 
orlice. owac e .1'015 W. ,a e towarzyszy- Rzeczpospolitą Polską i Republik" Czechosło-

ły wczorajszym uchwałom. ~ejmu, ~yły '!fyra.- wacką o współpracy w dziedzinie polityki ! 
zelD: uczuć, k.tó.re cały nar-c1. polskI tY.':"l wo-I administracji społecznej, podpisanej w War­
bec 'ZAprz;yjaZ?lOnych narodow Bułgam, Wę- 6zawie dnia 5 kwietnia 1948 r,1 
gier i RumUnii. .... b) w .sprawie ratyfikacji umowy między 

III Rzeczpo6politll Polską 1 Republik" Czechosło· 
WARSZAWA (PAP) - -45 p05iedzenle SeJ· wacką o ubezpiec7.eniu społecznym, podpiaa· 

mu Ustawodawczego w dniu 17 czerwca rb. nej w Warszawie 5 kwietnia 1948 r. 
otwo"rLył wlcemarsŁałek Szwalbe, powiada- Referując obydwie umowy posłanka 
mlajl\c J7!bę, iż protokół 'Z 44 posiedzenIa uwa· Kłuszyńska' przypomina, że drogi Czechosło. 
ta za. pnyjęly, bowiem nie zgłosŁOno do nie- wacji i Pol6ki bipgły pr-z.ez długi <:tLa. odręb­
go ;:arzutów. nymi szlakami, gdyż r.taTówno w Polsce, jak 

W plerwnym punkde po-rzqdku dzienne- i w Czechosłowacji rządy spoc-zywały w rę­
go prz.yst!\pIono do pierwszego czytania rzą- kach klas, których interes nie pokrywał się z 
dowycll projektów ustaw: . interesami ludu pracującego miast i wsi. 2y­

;! a) o rozwiązaniu nieczynnych Zw:ląilt6w wioły szowinistyczne odwracały uwagę spo-
Zawodowych i ich zrz.eszeń, leczeństwa polskiego 1 czecho6łowackiego od rtJ,'" o pod'zlale nleruchomoocl na omarach niebe7!pieczeństwa, grottqcego obu narojom, 
__ 'ek' _\. . . co w konsekwencji 6kończylo się najazdem 
....... st) ... nl to11''-'1 OSiedli, h' l k' W l' zł d i 'k.' 
~cl'o u-... .".leniu "ekretu z dnia 23 IIt-'a It erows Im. yzwo erue przy5 o z ę I 

'-Ul" J~~~ Związkowi Radzieckiemu 1 wówczas reformy 
1941 roku o organach administracji zaopa· gospodarcze 1 społeczne stworzyły podstawy 
trzema urwalidzkiego, ora7; do oparcia St06UnkóW polsko - czecho6łowac-.ff} o '!1powamleruu rządu do wydawania kIch na. przyJami i braterekJm ~półżyciu. 
dekret6w z moc!\ ustawy, Umowa o współpracy ,.,. dziedzln1e pollty-

3 i pół miliona robotników 
ki i administracji społecznej zrównuje prawa 
pracoWIricze obywateli jednego kraju, prze­
bywających na terenie kraju drugiego :l pra­
wami , obywateli tego kraju. Przewiduje po­
nadto".. roztoczenie . opieki lI!połeczneJ przez 

• , każdy % obu krajów nad obywatelami drugie-
grozI porzuceniem pracy g<> kraju, znajdującymi się na. jego teryto­

rium oraz traktowanie ich w tym zakresie co­
~ toNDYN (PAp). Trzy i pól mill<lna robI)- najmniej tak, jak własnych obywa.teli. Umo-

brytyjSkiCh 

tri!ltÓ'W brytyjskich zrzeszonych w %Wiązkach wa 'Zawiera poza tym 6zereg pO'5tanowień wy­
z&Vłódowych metalowców 1 techników, na do konawaych, które przewi~ujl\ m, in. bezpo-

średnie kontakty admini6tracji socjalnej 1 
rocJtte1 kOnferencJI w Bryghton Ołtro zapro- odpowied.nicll instytucji obu krajów oraz tJ­

testawało przeclwko planowi Marshalla 1 po. tworzenie 6-osobowej komi5Ji mies:raneJ pol­
T~ """"du zmłerza~ące~ do zamrotema plac.Sko-cz:ecbosłowackiej , 'która działać będzie 
...... J'''~ ...... J J jako organ wnioskodl!wczy i doradczy przy 
, lo LIcznł delegaci wyka.zywal1 ~asno, te plan realizacji zasad umowy, 
Marshalla. ograniczający produkcję stall W, Druga umowa reguluje wyczerpująco wuy­
Et:YtanU. pociągnie M sobą spadek produkcji stkie zagadnienia, pow'5tałe, lub powstające 
c!~ego przemysłu brytyjskiego 1 pozbawi ·w wyniku kolejnego zatrudnienia i ubezpie· 
pracy setki tysięcy robotników. czenia 'PracownikóW" w jednym i drugim kra-
"11 .................... ju. Podstawowym zalożeniem tej umowy jes' 
II zasada łączenia okresów ubezpieczenia, prze-

Ob. Mleezysławowl Galewlczowl, Kle­
rown1kO!w1_lteL.. Kslągj)w~ OZK t El' 
PP "FILM POLSKI" • powodu 

Matkł Jego 

" tp. 

Anny Galewicz 
wyrazy głębokiego współczucia 
składają praeownicy Ref. Kslęgowo§cl 
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czerwca 

bytych VI obu krajach w celu powiększenia 
lub zachowania uprawnień, u"ly!;K:anych w 
każdym kraju oddzielnie. 

W imIeniu komisji spraw zagranicznych 
posłanka Kruszyńska. wnosi o ratyfikację obu 
umów w brzmienIu, przyjętym przez komI­
sję, ... ' 

W d yl!lkusf! 'RbleraU glos posłowie Kler­
nik, Nowacki i Nieszporek. 

W głosowaniu obie ul>tawy ratyfikacyjne 
, przyjęte zOl!ltały Jednogłośnie wśród żywych 

oklasków. 
W następnym punkcie porządku dzienne­

go poseł Langer (St) refPTował w imieniu ko­
misji wojskowej oraz prawniczej i regularni-

Tow. Lisiecki Władysław 
Członek I fuekc)onariasz Komitetu Dz. G6rnel-Prawej PPR. 

Zasłużony działacz robotniczy. 
Cześć Jego pamięci! 

L.'~".&...II.:..I,,....l.....II 

Komitet L6dzki 
Polskiej Partii Robotniczej 

, .. Późną nocą, w cztery godziny po I Giuldżan stała opierając się o jego 
wykonaniu wyroku, Arsłanbek zdjął stra ramię: stała nieruchoma i milcząca. 
że postawione obok basenu. . Właściciel herbaciarni Ali i kowal Ju-

- Kim by on nie był, nawet samym sup weszli z drągami do wody. Szukali 
szatanem, po czterech godzinach w wo- długo, wreszcie zaczepili. worek i za­
dzie nie może więcej żyć - powie- wlekli go do brzegu. Gdy wreszcie wy­
dział Arsłanbek. - I nie wyciągaj, ciągnęli z wody czarny worek, połysku­
cle go, niechaj kto chce zajmuje się Je- jący w świetle pochodni i omotany wo­
go obrzydłym trupem. dorostami - kobiety zawyły jeszcze 

Jak tylko ostatni strażnik znikł w głośniej, zagłuszając swymi krzykami 
C'iemności - tłum cisnął się do brzegu, okrzyki wesołości z pałacu. 
zaszumiało, zafalowało: zapłonęły po- Dziesiątki rąk podchwyciło worek. 
chodnie, które były uprzednio przygo- "Nieście za mną!" ....... powiedział Jusup 
towane i leżały niedaleko w krzakach, oś\o~ietlając drogę pochodnią. Worek 
ZałoŚJ1ie wzdychały kobiety opłakując położyli pod rozłożystym drzewem na 
Chodżę Nasredina, trawie, "-' ~ dookoła czekał w milcze-

- Należy go podlować, jak dobrego niu. Ju vyJął n6ż, ostrożnie ,rozciąl 
muzułmanin~ - powi~ział stary Niaz. worek :uż, zajrzał w OCZY umarłemu 

nowej - rządowy projekt ustawy o odpowie­
dziaJno§cJ 1 trybie po~tępowanja w /Jprawach 
szkód w majqtku wojskowym, Referent oma· 
wiał poszczególne przepisy projektu ustawy, 
wskazując niedostatecznośĆ dotychczasowych 
przepisów. Ustawa zapewnia nal6Żytll ochronę 
praw o'5ób zatrudllionych w administracji 
wojskowej. 

W głosowaniu projekt ustawy został przy­
jęty. 

o czym milczy "Orędzie" ks. prymasa 
Wczorajszy "Glos Ludu" za.m~eszcza arty­

kuł omawiający treść ostatn'iego orędzia Pry­
masa. Polski ks. kardynała. Hlonda, 

Wypowied-z.{ prasy polskiej w sprawie 
listu Piu!la xn do biskupów niemieckich 
oraz protesty najrozma1tszych śr.odowisk 
polskich p"rLedw polityce Watykanu, któ­
reJ Jaskrawym wyrazem był ten list - są 
przez pewne czynniki całkawide fałszywie 
komentowane, Podkreślaliśmy Jui nIeraz: 
należy SUIWWa.Ó uC'LUde !"eUgiJne wieną­
cych. Ob6z demokracji 1 partia nasza nie 
dąży do walid z K~dołem_ Przeciwnłe. 
Nikt w Polsce nie chce l nie pO'W'inłen prze­
szkadaó Kościoh~Wl l księżom w Ich pracy 
dunpasterskiej. Pod tym względem stano­
wisko obozu demokracJt Jest looMekwenl­
ne l nlęzmienne. 
Słusznie przypomina o tym "Glos Ludu". 

Tym bardziej, że 
pewne koła w hierarchii koklelneJ Izerzą 
pogląd, Jakoby ,,,religia była • atakowana" 
Dowiadujemy się ku naszemu zdziwieniu 
i ku zdziwieniu całego społeczeństwa, że 
prolestować prz.eciwko atakom na nasze za­
chodnie granice, to znaczy uerzyć propa­
gandę antyTeligijną.. 
Najwyższy dostojnik Kościoła ,., Polsce 

nazwał protest przeciwko wypowiedzi papieża 
"antyreliglJną dusznotą". 

W stanowisku tym kryje się całkowite 
niezrozumienie nastroju społeczeństwa pol­
skiego, JJleżrozumienie Jegó zdecydowanej 
wolt odpierania ataków na nasze granice 
zachodnie, bez względu na to skądkolwiek 
by one pochodt1łY. Stanow1sk9 \0 jest wy­
razem niedoceniania fali oburzenia, Jaką 
wywolał list papieża. 
Treść orędu.ia kardynała w niczym nie 

wsk.azuje na to, że jest ono odpowiedzią na 
list papieża do 'biskupów n~emieckich. \Kar­
dynał Hlond zabrał głos po 6 tygodniach, kt6-
re upłynęły od ogłoszenia listu papieża, listu, 
który taką rozterkę wywołaŁ w sercach kato­
lików. Opinia publiczna od !dawna domagała 
s'ię wYpowiedZi w tej sprawie od klerown"i-

czych czynników kościelnych. Pod wpływem 
nacisku opinii publicznej głos zabrał Pryma.s 
Polsk4 

Kardynał łDond odpowiedział, ale odpowie­
dział na sw6J sposób, przemilczając to co 
najważniejsze. Spełnił, aczkolwiek z wiel­
kim opóźnieniem i;yczenie społeczeństwa 
opowiedział się za Ziemiami Zachodnimi, , 

ale stanowiska wobec listu papieskiego nie 
zajął żadnego. Z trcśd orędzia mogloby się 
wydawać, że wszystko jest w najlepszym 
porządku, że papież nie przeciw Polsce, ale 
przeciw Niemcom wymierzył sw6j atak. 
Jakaż jest ~stotna treść tego orędzia? . 

Z całego orędz.la, nawet z tych frag~ 
mentów, które m6wią o Ziemiach Odzyska­
nych przebija tylko jedna troska: wybielić 
politYkę Watykanu, prZedstawiając Ją Jako 
Polsce życzliwą. Jasne Jest, że poglądowi 
takiemu przeczy cala polityka Watykanu 
lat ostatnich, że przeczy mu szczególnIe 
wyrainle ostatni list papieski. Pisaliśmy już 
o tym. Ale Co Jest najbardziej znamienne, 
to postawa, Jaką zajęły kIerownicze sfery 
naszego Kościoła w momencie ataku pa­
pieża na Polskę. Nie interesy naszego kra~ 
Ju są obiektem ich głównego zainteresowa­
nia i troski, lecz interesy Watykanu. 

W orędziu swoim Prymas cytuje wypowie-
dzi papieża, świadczyć mające o przychylnym 
stosunku Watykanu do Polski. NajwCQ:eśniej-
sza z nich nosi datę 21 września 1945, a więc 
pothodżi z okresu kiedy Niemcy hitlerowslVp 
leżały powalone. W okresie krwawej {jkupac'i 
htllerowskiej, w' okresie dla nas najc:ip.ższym. _ _. 
- Watykan ·milczał. 

Bardzo nas cieszy, że papież przyJ)!)­
mnJał sobie o tym w czerwcu 1945 r., gdY 
wolno'ć naszego kraju zo'tała Jui wywal­
czona przez pOlskieg,o I radzieckiego żohie 
rza. Szkoda tylko, że tak póżno i że. gdy t~l 
ko powiały inne wiatry z Waszyng~">1lu, 
wnet zaczął atakować Jeden z podstawo­
wych filarów naszej niepodległości - grll­
nicę na Odrze l Nysie. Ale o tym mikzy 
'orędzie kardynała Hlonda. 

Tow. Lisiecki Władysław 
przeźył lat 43 

PQ kT6tk1ch lecz dężkich cierpieniach zmilrł dnia 16. VI. 1948 r. 
Były Więzień Oboz6w Koncentracyjnych, Zaslużony Działacz Klasy 

Robotniczej. . 
Bojownik o Obecną Rzer.zywf.sto«ć. 
Członek Komitetu Oz_ G, Pra wel PPR. 
Tracimy w Nim zasłużonego tow. I pracownika. 
Pogrzeb cxlbędz1e się dnia 18. VI. 1948 r. o god:z. 18-tej po połudn1n % ulicy 

WdzięcweJ 49' (Chojny). 

l nagle cofnął się, zastygł z wybałuszo- swoim oczom się, 
nymi oczami, starając się coś wypowie- cze spojrzeć. 
dzieć zesztywniałym Językiem. - Dżafarl Dżafarl - roznosiły si, 

Właściciel herbaciarni Ali rzuc1ł s1ę triumfalne Okrzyki, w których ginął szum 
na pomoc Jusupowi. ale Alemu coś się I pałacowych uczt. To-lichwiarz Dżafarl 
przytrafiło: przykucnął, spojrzał, krzyk- To onI I Jego torba z kwitami znajduje 
nął i nagle upadł na plecy, odwrócony się tutaj, 
ogromnym brzuchem do nIeba. Upłynęło sporo czasu, zanim ktoś za· 

- Co się stało? - zaszumielI w tłu- pytał, zwracając się do wszystkich: 
mie. - Puśćcie nas, pokażcie nami - Ale gdzież jest Chodża Nasredin? 

Giuldżan z płaczem stanęła na kola- W tłumie zaszumiało od końca do 
na, pochyliła się nad nieruchomym cia- końca. 
lem - i cofnęła się W strachu i zdumie- - Ale gdzież Jest Chodża Nasredin? 
niu. Gdzie się podział nasz Chodża Nasre-

Wszyscy z pochOdniami cisnęlI się na din? 
przód, brzeg oświetlił się i Jeden wielki - Jest tutaj! Tutaj - rozległ się znC)-
jGk przerwał nocną ciszę: jomy, spokojny głos 1 wszyscy odwró-

- Dżafarl ciwszy się ze zdumieniem ujrzeli żywe-
- To lichwiarz Dżafarl go, bez asysty straży, Chodżę Nasredi-
- To nie jest Chodża Nasredinl To na, który szedł ziewając i leniwie prze-

lichwiarz Dżafarl cią;jając się: zasnął niechcący na cmen-
Nastąpiło oszołomienie, popłoch, a tarzu i dlatego spóźnił się do basenu. 

potem ludzie zawyli, zaczęli się pchać: - Jestem tutaj I - powtórzył. - Ko­
każdy chcial przekonać się na własne mu jestem potrzebny, niech podeJdzie! 
oczy. Z Giuldżan działo się coś takiego, O szlachetni mieszkańcy Buchary, po co 
że stary Niaz śpieszył odprowadzić ją żeście się zebrali koło sadzawki i co tu 
dalej od brzegu. Giuldżan płakała i robicie o tak p6źnei oodzinie? 
śmIała się na przemian. nie wierzyła, (D. c. n.' 



..... 

w ę g r Z e c h o~~g~~i~m~,~~,Y ~~~!~~~~I~ 
W -g,-ersk;eJ- Pa-lo;; PracuJ-~c'U'ch eię oGobiście lub listownie do dyrekcJI znaj-

J dność na 
Utworzenie '-r I A &114> ~ ~ dującego się w likwidacji Banku Poll5kiego w 

,ZClko~czyl się w Budapesżcie pierwszy lljazd Węgierskiej ParttJ Procu;ących, powsta- węgierskiego, ale i dla międzynarodowego TU' Warszawie, ul. Daniłowiczo~ka 8, Jest rzeczą 
łeJ ze zl~~oczenJa Węgierskiej Partii Komunistycznej J Parlii SocjaJ - Demokratycznej. chu robotniczego, Ze szczególnym zadowole- możliwą, że wypełniony przez Was kwestio-
~e~lnomyslDle zoslały uchwalone slatut i program nowej Partii, jednomyślnie wybrane niem witamy w Polsce powstanie Węgier- nar:usz nie dotarł do dyrekcji i dlatego do-
J~J wladze naczelne. Po 3D-tu lalach wewnętrznego rozbicia węgierska klasa pracu;qca skie,' Partii Pracujących. Je.st ona dla nąs rę- tychczas nie otrzymaliście emerytury. 
odbudowała swą Jedność. . ,; ki 

kojmią dalszego, wszechstronnego r~JZwo)u Ob Antoni uadows : 
, ~:ężkl\ cenę zaplacil naród węgierski za I nięcia roz. bicia w klasie robotniczej, CLlll 1"'Cl- z a p r z y jaź n i o n e g o narodu węglerskle- Urząd Kwaterunkowy jest .ledynIl 1M/in· 

r07!blCJe, wywołane przez prawicę socjaldemo- ności organicznej, go, Rado·ść ludu węgierekiego rO'lumie.my ~ym cją, która ma prawo utmnąć Was z zajmowa· 
kratyc~ną ,w szeregach ruchu robotniczego. Dziś ta jedność j~t lakiem dokonanym, bardziej, że sami znajdujemy się w obliCZU nego lokalu, Jeieh made decyzję Urzędu, mQ" 
Bezposrednlm, skutkiem tego rozbicia była kJę- Jest to wydarzenie historycznej wagi nie ty!- zbliżajqcego się powstania Zjednoczonej Par- ~ec!e nie zwracać uwagi na "humory" dzier-
ska !'pwolucJI na "Vęgrzech, która wybuchla ko dla weq:ertkif'j klasy robotniczej i narodu tii Klasy Robotniczej w Polsce, J. C, zawcy budynku, (.m) 
po pierwszej wojnie światowej. 1I-a-IIU_UII_IIII_IIII-=IIII_IIIIBl'R!11:1I111_1I11_IIII_IIIIIIIIIIIIIIII_IIII_nll_nn-=IIII_III1.-II11_1I11~1I1I_II!IIE'łIIIIIlI~IIIl~n 

Przyszły następnie mroczne la~a feudalno · C I d W • {asz~towskiego panowania Horthy'ego. Ro- ł· · e ę g II e r 
botmcy i chłopi znaleźli się pod jarzmem dzi~ .,.. O O W I U ., I . II 
li.iej, rO,zwścieczonej dyktatury, zdani na la- • • 
skę I mełaskę fabrykantów i obszarników. W 
etosun.kach międzynawdowrch Węgry zosta· Członkowie przebywaiąceJ" w Polsce wąa:ersljej delegacji rządowej 
ty wClągmęle do obozu, ktory otv,arcie przy- .ł & 
;Qtowywal drugą wojnę światową, Jak już donosiliśmy, do Warszawy przy-I MATfAS RAK OSI 

była wczoraj Węgierska Delega,cja Rządowa 
z premierem p. Lajosem Dinnyesem na <:7ele, 
w celu podpisania polsko - węgierskiego wda­
du o przyjaźni, wspólpracy i wzajemnej po­

Minister 
Węgierskiej 

spraw zagranicznych Republik.! 

. Mimo krwawego terroru nie udało się ied­
ltak reakcji zni\!iZczyć rucbu robotniczego' na 
"Yęwzech .. Dzi~lal on nadal w glębokim pod-
2'.J.emlU, zbierając swe siły do zrzucenia nie­
nawistnej dyktatury. W walce przeciwko niej 
r-osły siły nielegalnej Partii Komunistycznej, 
a w szeregach Part,ii Socjal _ Demokratycznej 
~'Zmagała się opozycja pr:z.eciwko prawicowe· 
mu kierownictwu, popierającemu dyktaturę 
Horthy'ego. 

Gdy Armia Radziecka oswobodziła Węgry, 
Pilrtia Komun:styczna i lewica socjalistyczna 
6tały się głównq silq odrodzenio kraju na pod· 
etawach demokratycznych. Dzięki jednolitemu 
frontowi klasa robotnicza potrafiła pokonać 
trudności, potrafiła przeprowadzić głębokie re­
[ormy społeczne, uzdrowić gospodarkę, usta­
pUizować walutę solidnie ugruntować nowa 
władzę demokratyczną. Konsekwentne utrwa~ 
lanie jednolitego fnrntu rO'botniczego umożli­
'''Ho u'Sun'i>ę<;ie IL szeregów Partii Socjal - De­
n1;0kr,atyc'zńf elemsntów prawicowych, sprzęg­
ruęt,-<:h % rodzimą reakcją I obcym 
imperialillmem i )'Irzygotowalo grun t dla usli-

mocy, 
Premier Węgier 

LAJOS OI.HYES 
pochodzi z rodziny chłopskiej, urodził się w 
1901 roku w Komitacie Pestu. U".>:ończył Aka­
demlę Rolniczą w KenthoJy. Od wczesnej 
młodości bierze udział w życiu politycznym w 
obronie interesów mas pracujących, wybiera­
ny do sejmu w roku 1931 i 1936 z ramienia 
Partii Drobnych Rolników, Przechodzi prześla­
dowania ze strony reżimu Horthy'ego i gesta-
po podczas okupacji. . 

Po wyzwoleniu walczy z elementami faszy­
stowskimi. Był członkiem Komisji Narodowej 
Zgromadzenia Narodowego, a w marcu r. 1947 
został mianowany przez Prezydenta Republiki 
- Zoltana Tyldy ministrem Obrony Narodo­
wej. 

W maju tego, same90 roku Lajos DinnyM 
został prf'mierem Węgier. 

wkepremier Republiki Węgierskiej j Sekre­
tart Generalny Węgienskiej Parti-i Komuni­

stycznej, urodził się w 1902 roku w biednej 
rodzinie w rejonie Baes-Bodrog, 

Po studiach uniwersyteckich przebywa Ja­
kiś czas za granicą, W czasie wojny świato­
wej walczy jako szeregowy i dostaje Się do 
niewoli rosyjskiej, . 

Po powrocie z niewoli ten wybitny dz:a­
łacz rewolucyjny staje w 1919 roku na cze­
le węgierskiej rewolucji. 

W latach 1920-24 przebywa na emigra­
cji. Po powrocie do kraju za niele9alną dzia­
łalność zostaje' aresztowany i w 1925 roku 
skazany na dożywotnie więzienle. Po 15 la­
tach więzienia zostaje wymieniony i wyjeż­
dża do Zwiazku Radzieckiego. 

Po oswobodzeniu prowadzi walkę Węgier­
skiej Partii Komunistycznej o realizację lu­
dowej demokracji, o polepszenie ' bytu mas. 
W 1945 roku zostaje wicepremierem Węgier, 

Z jego dz.ialalnością jest związana reforma 
rolna, likwidacja działalności "panów", ost.a­
te<.zne oswobodzeniE' węgierl"kiego chłopstwa, 

DR EłUK MOUAR 
od lat należy do Węgierskiej Partii Komlln!s 
stycznej i w roku 1944 zostaje wybrany pn­
słem do Tymczasowego Zgromadzenia Naro­
dowego. W grudniu 1944 roku zostaje miano­
wany ministrem Opieki Społecznej. 

We wrześniu roku 1947 obejmuje sIanowi· 
sko ministra Spraw Zagranicznych Węgier. 

Minister Sprawiedliwości 

STEfAN BiES 
od 1924 roku jel5t aktywnym człon.\:iem Pa!" 
tii Socjal - Demokratycznej. Po oswobodze­
niu Węgier jest członkiem Tymczasowego Ze~ 
brania Narodowego, w lecie 1945 roku zosta­
je mianowany ministrem, SprawiedJiwoki i 
funkcje te spełnia do dzisiejszego dnia. 

Minil5ter Obrony Narodowej 

PIOTR YERB 

Podziemny nurt rasizmu w· Anglii 

urodzony w 1887 roku, pochodzI z bledne', 
malorolnej rodzmy chlopskiej. Już po pierw­
szej wojnie światowej stanął do walk! o re­
formę rolną. 

Po oswobodzeniu Węgier st'lje na czeI8 
NilTodowej Partii ChIopskiej. Obejmuie sta· 
nO'l/lsko prezYdenta Krajowej Rady Majatków 
Z;emskich i na tym stanowisku przeprowdd'ul 
refolmę rolną.. 

M'nister Rolnictwa, 

STEFAN DOBI Ukryta bariera "kolorowa" 
- ~,ird10 często 6łysz'1 się 1 cozyta o tym, ;'e 
~ .~.wlil nia . .is~ej.'\ żadn~ 'Prz~ądy rasowe, 
'la~· d)'likr;ymmacJe, UJIosledza]ąte człowle­
kl1 ,,~lorowego" w st<Jsunku do Europejczy 
h. . 

jest coraz więcej faktów tego rodzaju". ~i-l Brytyj\!iki mini~ter spr~wiedliwoś.cI uch'Odzi 
nister Sprawiedliwości odpowiedział wymi,a- za jednego z najznakomitszych rz~c~oznaw­
jąco, że istniejąCe ustawodawstwo "nieko- ców w dziedzinie prawa., "Ale p. mlDlster w 
niecznie jest najbardziej skutecznym śro?- tym "go~ym, ubolew~D:la. w~ad~u wolał 
kiem w wake z dyskryminacją rasową ! ze nie zagłębiać SIę w taJmkl anglelskJego usta­
wobec tego należy się o,bawiać, iż "będzie bar- wodaws-twa i czym prędzej umył ręce "zabru­
dzo trudno przy pomocy ustawodawstwa za- dzone" 7,etknięciem się oz rzeczywistością pro-
poh;ec takim godnym ubolewania wypadKom", blemu "koloroweqo", B. D. 
A!i& "Ił .p 

prezes Niezależne] Partii Drobnych Rolników 
pochodzi z rodziny chlopskiej, Od 1918 tlo 
1935 roku bierze czynny udziiłl w socjalh;tycz­
nym ruchu robotniczym, 

Od 1935 roku jest członkiem Partii Drob· 
nych Roln;ków. 

PodczaI; okupa.rji hył jednym z czohpry::h 
,:lq'lniziłlorów ruchu nporu, .,a "ppc 

, L~~ fakty wł,kazują. jed,?-ak,. źe nie/ole­
r'1nCJa~.'J lJ{ze.sądy zapus~ły rOWDlez głęho kie 
t~~e w samej ~glii. n,,: Wyspa(",h Bry­
t~'J6$i-ch, • nawet w lch stohcy - Londynie. 
Qzia'lnik ,,News Chronicie" informował nie-
dawno o przyjeździe pewnej aktorki murzyń- D I a c z ~ g o w o c e 5 a 
~'lnE'j, która w wielomilionowym Londynie nie 'iiiii 
Iń.ogła w Żd,den sposób znaleźć dla siebie mi e- • '. k • tak dr i 

ulec zm"anie I!'t~a?-i". Miss Georgina Birke, zaprosz?na. na, Fatalna organizacja ryn u winna 
qos-::mne występy do Londynu, opOWIedZiała' , 
(, I!'wy(:h~przJ'g~4ach: I Jesteśm.y' w teJ -.:hwili w okresie, w któ:ym I wadzaj,ącym spekulaCję na rynek jest hurt II kg :- <,p na tegO,oworu w ha!ldlu ds.t~l1cz~ 

"Niera"z, lecz setki rilzy odmawiano m! da- owoce powlDny być tanie. Jednak mimo plęk- owocarskI. nym kształtowała SIę w g'faJ'Ucach 200-2,l{) zł. 
cliij nad !J1l1wą z powodu mojej 'ćiemnej skó-, nej po~ody i obfitego urodz~ju na trus~aw~i, Jak twierdzą wt.a.iem~czeni, len ~d~i.nek Właściwe zorganizowanie dostaw OWO(Ó'V 
ty, Zatrza6kiwano mi drzwi pued nosem Ule agrest Itp., ceny tych owocow kształtUją Się handlu stanowi SWOIStą dzunglę. Nadzieja na do miasta, nawet uwzqlędniając godzIwe mar· 
s;:czę<iz.ąc .obelżywych słów, Koniec koAców w sklepach łódzkich na takim poziomie, że to że skup owo:ów przez Spółdzielczość że zysku w handlu detalicznym powinnobV' 
po<,zułam się tak źle, że nie mogłam ani jeść, praktycznie biorąc, są one niedostępne dla Ogrodniczą w roku bieżącym wpłynie na po- spowodować wydatne obniżenie celi w mieś:' 
ani spać, Vii pracowa.Ć, .. " i najszerszych mas ludności pracującej. Nad- prawę tych stosunków, całkowicie zawiodły, cie. Nie wojno nam zapominać o t:Tm, że 

Miss Birke pod wpł)'IWem tych doświadczeń mierna ilość ogniw pośredn'ictwa w handlu Powszechna Spółdzielnia Spożywców, która owoc nie jest artykułem luksllsow"rn, len 
wy~;unęła wniosek, że "w Londynie istnieje' owocarskim powoduje, że owoce - do Iąk zaopatruje swe sklepy w owoce, dostarczane artykułem pierwszej potrzeby, niezbędnym za­
bariera "kolorowa" tak samo okrutna, choć I konsumenta w mieście docierają po c~nach przez Spółdzielczość Ogrodniczą nie sprlledaie równo dla dzieci jak i dla dorosłych. 
nie jawna, jak w Ameryce, Jest to bariera u-I wygórowanych. Obserwując kształtowanie się owoców, niestety, taniej od sklepów prywat-: Sprawa kształtowania się cen owoców na 
kryla ale walka z nią jest tym trudniejsza",: cen na sezonowe OWOClI ~otujem~ jako z]a- nych. Nie posądzamy Powszechnej Spó~dzielnJ właściwym pozio,mie jest lZagar!nlcniem pierw­
, Niedawno w [zbie Gmin omawiano sprawę w~s~o cha~~k~erystyczne nIczym n~e~lsp~a~e- Spożywców o to, by z handlu owocamI cląg- szorzędnei WilgI. Istniejące do tej pory w 
pewnego kierownika restauracji, który o~ó-. dlJwlon~ rOZD1ce cen w s~~e~ch srodmlescla, nęła nadmierne zyski. Przyczyna wysokich handlu owocarskim niedoma9ania p'owinnv zo­
wił posiłku MUI'Zynowi z Południowej Alry1d,I peryf~rh I ?a r,ynkacb •. RozDlce te s~ b,ardzo cen tkwić musi w niewłaściwie zorganizowa- stać jak najpl'ędzej zlikwid,owane. Do wlaki­
'iajml1 jącemu stanowisko lektora un: wersy te- I powazne, .Ięgają I>cwle~ k!łkudz'es~ęCllu zł. nym ap,aracie ogrooniczo-spół.dzielczym i ma- wego rozwiązania powołana jest w pierwszej 
tu lond~skiego: VI końcu kwietnia ~głoszo - na kg: Tł1f~aczene ~upcow, ze o, ce~lie dec y- łeJ' 'Pł'lO spreżystości. W chwili gdy dzierżaw- linii spółdziekz()ść: spółclziełnie Samopomocy 
110 w h~)Je Gmm pod adresem rządu mterpe- dUje ]akosc towaru me z1lwsze znajdUje pokry- J-",.' ,,' 
lacj~ "czy uzna on za bezprawie odmawianie cie w rzeczywistym stanie rzecey. Nie ulega cy s,adow, l producencI, wle.ls<:~ ,w naszym wo- Chlopskiej, Spół«zieJnia Ogrodnicza l Spół~ 
D;1;e~zkań ,kolorowym" biorąc pod uwagę, że wątpliwości, że poważnym czynnikiem wpro- jeWodztvVle sprzedawali czeresnle po 50 zł. za dzielnie Spoiywców. (ik) 
" e _ 2llLL 3!J.@ 

Podczas improwizowanej kolacji panowała I 
cieza. "Bratanek" jadł z dużym apetyten. -
Chleb i kiełbasa szybko znikały, tak że Amo­
H/\'o' uprzE'jmie lJod~uwał mu coraz nowe por­
cje, smarując obficie masłem ogromne ka­
wałki chleba. Wre5zci", Misza zaspokoił swój 
głód i ruchem ręk.i pxlziękował "wuj.?nko­
y.ri". 

Wymi(l!szal łyżeCZK? herbatę, wyciągnął pa­
pierosa i zapalając, popatrzył wprost w oczy 
A1'l10S0wowi. 
. - Pom6wmy o sp,'awach - powiedział 

Zil1~czonym i dziwn;e be~barwnym głosem. -
Przyjechałem do pana z polecenia nasz;ych 
władz, Chodzi o przeprowadzenie całego sze­
regu z~ecl!ń na pmlskim odcinku, Na podsta­
wie raportów, otrzymanych od pana, wiemy, 
że na terenie Z'lreczzńska znajdUją się ol­
brzymie składy ar.unicji. Sądząc z ostatnich 
"\iadmności, Rosjanie ::amierzają wyknrzystać 
Za!"eczań"k. iako ~wo'.' b8zę strategiczną. -
Pańskie 2ladanle. panie kaoitanie Speiel'ze 

-J:KJ~ ~ę tym. abJ"_ 

X. 
Konk·etne zada.nie. 

W <.-zasie pJu!'nej rozmowy, gdy "brata­
nek" wyłusz~zał "wuj",szkowi" na czym bę­

dzie polegać jego k(._,kr~tne zadanie, Amosow 
l zaciekawieniem nieznacznie, lecz uważnie 

obsf'rwowa: Miszę, Słuchał z całym pnJeję­

c.em swego gościa, skrętnie notując w pamię­
ci wszystko, co ten m "'wił. 

,.Bratanek'· nie był z pozoru podobny do 
Niemca. Tylko wprawne oko mogło spostrzec, 
l;' te szarawo - !'ta20we oczy, regularne rysy 
twarzy i lśniące biRłe zęby zdradzały w tym 
człowieku zrusyfikowanego Niemca z krajów 
[;~dbałt) ,~kich Misza 'uówił po rosyjsku bez 
zarzutu i miał j:.ierw ,;orzędną wymowę. My­
~li swoj,=, wypowiaaał zwięźle, jasno, nie tra­
cc;c niepotrzebnych słów ... I to go właśnie rów­
rjeż zdradzało. Tylko Niemiec potrafił być 
. ~ k pedantyczny i dokhdny w samej struktu-

, i'Wn;Pj mnwv Wyglądaj na człowipkil naj­
wyżej 35 -cj.'J letniego. 

Zadanie. a któr:im mówil, nie było łatwe 

F-olegało ono na likwidacji i V\'Ysadzeniu w \ wego - rzekł "bratanek" znaczącym gestem 
powietrze Jrilku pociqgów z amunicją, któ1;e \\ skazując na swój ml~ndur kolejarza. 
stały obecnie na bocznych torach w zare-\ Misza wyjął z wewnętr:mei kieszeni mlln. 
czeńsku. oczekując rozkazu wyruszenia na duru plik papierów i podał je Amosowowi 
front. Za~adniczym planem Niemców była nie Pobieżne spojrzen:e wystarcz'yło by ~twier. 
tyle likwidacja trc:nsportów z amunicją, ale c.żić, że dokumenty MIny były w najlepszym 
',\;ywołanie paniki w samym Zareczańsku, iOCJr~ą1ku, Z liczn:rch zaświadczeń wynikało. 
który ostatnio stał si~ miastem przyfronto- że starszy .:..ospektor techniczny, wyższy pra. 
v.rym. Amosow, Słuchając wywodów Miszy, w cxwnik minister~twa komunikaCji, mzynier 
lot oc,~nił i;;totne zamiE'rz~nia Niemców. Pełna Michał Skomiakow jest delegowany do rejo­
uwagi twarz jego przybrała wyraz poważnego c.u zal'€cz<lńskiego, c"!lem przeprowadzenia 
skupienia i zdyscyplinowanej karności. Misza szczegółowej inspekcji służbowej. Dokumenty 
z zadowoleniem popatrzył na "wujaszka". ""yglądały zupełnie jak autentyczne i nie mo-

- Upoważniono mnie, abym podkreślił ko- gły wzbudzić 'żadnych podejrzeń. Wywiad nie 
n~eczność przeprowadzenia tego zlecenia w jak rr,iecki pracował bez z'lrzutu i zawsze zaopat. 
r.ajszybszym ,tempie - z naciskiem podkreślił, trywał swoi;::b agentów w pierwszorzędne pa. 
obserwując WCląZ świdrującym wzrokiem piery. 
Amosowa-obecna sybacja strategiczna wska· - A czy ma p- n przy ~obie jakieś mate.. 
zuje na to, źe Zarecza.lsk wkrótce będzie już rialy wybuchowe? - zapytał Amosow-zwra .. 
VI naszym r(;ku. Nasza ofenzywa rozwija się cójąc po przejrzeniu dokumenty swemu prze­
pomyślnie. Istotne zadanie. do którego jeste- widującemu "bratankuwi". 
śmy obaj wyznaczeni, polega na przyspie- - Oczywiście, 7.e r.1am - padła lakonlcz... 
~zeniu naturalnego biegu w:'paclków. na odpowiedź. - Wystarczy na przeprowadza. 

- Czy zna pan dokładnie miejsce postoju nie zamierzonych operacji. Ale nie o Ul ch~ 
owych transportów? - zapytał Amosow, Nie dzi. Czy ma pan zaufanych ludzi, niezbędnych 
widziałem w pobHż l dworca żadnych pocią- r..am w czasie wykonywania tej "operacji". 
gów z amunicją! - Wie pan chyba, że od wielu lat prac~ 

- Transporty ,- - uśmiechnął się Mi- wałem w najściślejszcj konspiracji - ostrof. 
8za-prawdopodobrJe znajdują się nie VI sa- n~e i dobitnie podkreślił Amosow - patrząc 
mym Zareczańsku, lecz gd:>:ieś pod miastem, wprost w oct~ wysł=nikowi niemiecl;ciego 
Wątpię, by władze radziec~ koncentrowały wywiadu. Byłem właściwie sam i z nikim tti~ 
.1f' w jednym mif'i~(!\l m~h'ię ' p:>nu wykona. lotrzymywałel'fł k<lniak.u. Zresztą, t8k brzmial 
n~e tego zad ... ma. ZUuOJdtrLylell1 ~l.ę w tym ee-l1 

Jll '-."I1"-,,,,ny przez.e r.J.ni' dwadzieścia trzy. li,. 
lu w ~oIsumenty wyższeio urzędJ.~a k9l,.ej,f);. ,1$ ~m\6 ~raź:nJ: rozkaz. .'-
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... gnlęc 
JtO'lp<X'Zęty W dniu 5 kwletnl~ wykładem I Tow. Hamernik, członek PPS, ~twif'rd7a, h z iprlno('zo ej parItI roI kiej -lii 

tow. Cwika fi rwny w 1.0<i~1 międllypartyjny słuu.na j~t idea wspólnego ukol!'nla, ho I czej. ~hKhi\C76 pn"ll\qni" 6ię w\'oa' n 'mi 
kurlł nkolen1owy obJ"ł POCt"tkowo około ty- współpraca lię lepiej układa. Ci towal7.yne, pr1.I'1 "lllhlioli'kę S7koJI>.niil Part 'Inego" r'l­
Ililca PPR-OW'CBW I PPS-owców % 15 naJwlflk- którzy nie QClę:>zczajl\ na kure, po każdym nurami - w kładami. To ("A ('harakt Q'7Uj 
.. tych ~akład6w pracy. ObecnI.e, gdy: ]s.url zo- wykładzie pytaJIl się, co taM było nowego. obecny kul'6 - to jego charakter dyskusyjny, 
.Ial juz za.końc1.Ony ,moma I nale<Zy podsu- Dlatego uważam, że takie ukolenie nie po- wybitnie ułatwiający wyjaśnienie spornych 
mowae je{1o braki l osiqgnlęcia. winno być przypadkowe. zagadnień. 

tr6dłem brlJ}.:6w był fakt, te nrówno lo.K. Jak wiadomo, iycunlu tow. Hamernika Jesteśmy pewni, że obecny ku~ dll IlIncze 
PPR, Jak i W.K. PPS ni. miał., Żłdnych do- Itało 6ię zado~ć. Szkolenie prze tało być Im- lepS7e wyniki, niż poprzedni. i w ,n.lnn)'", 
.... 1adczeJ\ w dziedzinie w~pólnego .:tkolenia. prezą przypad 'ową. Po -zakończQniu piuWlu- ,,(,pniu przycz)rni li.. do .Iworzenia wep61-
Pcniewd w owym okresi. nIe było UC7.egó- go uruchomiono nl\stępny kuTtl, oparty o pro- nych pocUitaw irlllOwvch crlonków :>rz.ys11eJ, 
!(IwP90 programu wtlpólnego n1col 8I!l1a , opra- gram, wyprllcowany pr7.e% komisje nkolenio- Zjedaoczonf!J Partii Rohotnic,>:p.j. 
cowllnego przerx wydziały I!!zkoleniowe JrC PPR we władz naczelnych obu parW. Program ten I R. STEF.AŃCZYK 
I CKW PPS, ł6dzki kurs praco~a.ł według pro- obejmuje .. najważniejs7.e .zagadn~enia, dotyczl\- Sekretarz Łódzkiej \rfi~,h.,-
gfllmu oprllc<lwanego na miejScu. 16tnialy ce hl6tom ruchu robotnIczego l budownIctwa partyjnej Komisji Szkolen owej 

III'Iq przez radio 

Nr Hi!) 

Gdy czasem w rf)'Z­
mowie % robociarzem, 
który obok 111ule mie­
szka, J F.l:ewcem. u 

Hi "'ąo buty Taperll­
. a I> Ił ,1ientem 

kI u, ktii' mi pa­
k le utyk Iły spo­
żywcze, % tn'7.j er P..I!J , 

z krawcem Ud. ("bWH-

l. Jaklei pn ławlf!­
n'1e teatralne i powili" : poli'l Ih:vkl~ nil 
to. n prawdę w~rto zobaczy6 - ałyszę 00-
powiedź: 

- Iii, to nfe 1'\1\ nas7ą kleszeń. Teatr nie 
dla Da~. Za drogI. 

Ilekroł. jadlHlk przypadek zdiny. t ma1-
dę il w o 0)1 ach kt6 egoj I oo'slo; 
towych 1 zanunam się w gęstym wjplof -
SlęCJll 'lU tłumie, który ,.wychodzi z ml'­
ezu", prawie lawne dostn:egam D1ajomergo 

r6wnie trudności w doborze wykładowców, 
których praca na 'Wspólnym kUTlsie wymagała 
niejednokrotnie więbllych kwalifikacji, niż 
n8 odrębnych kUTł;ach partyjnydl. Nie mało 
hłmował prac, kureu brak kon~p.któw wy­
kladów. Niemniej jednak nalciy 6twierdzić. 
te mimo nlt'rlocil\gnięć, nieuniknionych przy 
pierwszej tergo rodzilju Impr&z.ie, kul'6 spełnił 
IW" Rdanie i może poezczycić się ueregiem 

12.04 Dz'lennik. 12.25 (L) Recital fortepia- dla przodowników świata pracy. 18.00 (1.) węglaT7.a. suw~a, ekspedienta, krilwc ltd. 
nowy. 12.45 udycja dla w~i. 13.00 Audycill .. ZF'non Swiętosławsld·'. 18.10 Muzyka klme- - To takł - mówię WĆlWC7../111 z WyroI-

rozrywkowa. 13.45 Muzyka poważna. 14.30 (L) raIna. IS.3a .. 'li. m1l1yc~mej fali". 19.00 Audy- tern. - To teatr "nie na wauł k1~zeń·'. 
Z dzisiejs7.Pj pra~y. U.35 (L) Pogadanka aktu- cia "Służba Polsce", 19.10 "To warto ':7.ytać'· a I iJkaset złotych na cz pmn.llrte wy-
alna. 14.,(0 (Ł) Muzyka obiadowa (płyty). 19.15 Koncert Absolwentów Kon~IHwatorium bulić' 

pe.wdnych «ukc"ów. 
15.05 (Ł) Wiadomości 'portowe. 15.10 (Ł) Wyższej Szkoły Muzycznej w W-wie. W Zfl8!omy J'oboclan, %e1VC, ek tlł Ud. 

TaBl, gd!Eie Urt Jostał Yłaklwle zorq4ni-
110 wany , ttu. gdzie kierownictwo kul'lu :wata­
lo lCentrallwwllM .", jednym ręku, gdzie etll-
1'&l11iie przygot<lwano kandydatów, gdzie kie­
rownictwo k6ł partyjnych otoczyło kurs szeze­
gólnil opiekli, gd~l. dzllllnic& partyjne posta­
wiły lIoble jako bojowe r:adanill ukojenie 
lIliędsypartrju, tllm wynik! pracy .11 zada Wił­
\a.!!\c.. Do najlepiej :zorganizowanych nale.ty 
ullayt kUTtly nil Poczcie, u tramwajarzy Jral 

Audycja t..R.R. 15.20 (l..) "Walka _ choroba- rrze.rwle: - "Zak.lęty dw6r". 21.30 Dzienn1.k. llOg)~ilją na nie j k na tfllot .. 
mi la!cdnymi w świetle nauki współczesnej". 22.00 Muzyka taneczna. 22.,(5 (L) Muzyka - Ni., rozumie p n' - odpowlada1\ 
15.30 Ochrona przyrody. 15.45 MuzykA lekkll. z płyt. 22.58 (Ł) Omów. progr. lok. na jutr.Q. BO TO \łOZRYWKA. 
16.00 Dziennik. 16.30 Muzyka lekka. 16.45 23.00 Ost/!tnie wiadomości. 2310 Muzyka ta- WIęc moteby co~ JTohtlt J tym! łlUym.ł 
Audycja dla chorych. 17.00 Audycja dla mlo- neczna. 23.20 Program na jutro. 23.30 Zakoń- teatrami. aby ł on. stanowiły ROZ YWKĘ 
,'zieży l okazji Tygodnia PCK. 17.15 Koncert :7I!nie audycji d Hymn_ dla masl 
"_1111_111'_1111_1111 1I"_II/l_IIII_'lll_llll_lIIl_IIII'_.;_lIn __ III11 __ I~llII 

PIonierz., .ulturq plos t, cznel 
; 

,.. PZPB Nr 9 (d. Klnderman), 
Oto. co o kUl'lle m6will jego s/uchaeu: 
row. Hup/ycll S/llnl$law, czł. PPS, Itwiar­

ba, tił kurs wpłyn~ł na xadeśnlenie przyjd­
at l ~łpracy p&perowców t pepetlowców -
buduJllcych jedn4 parli., że przypomniał mu 
pewne tagadnienill, Il inne uporz"dkował. Tow. 
llupty<:h wyraill tyczenie, by w dalszym cill­

Wystawa artystów rupy "P i 

gu ()rgllnizowiUlo podobna kursy. 
Tow. TarabCJl!%, czł. PPR, IItwierrdza, t ku~ 

,rryaynll się do rMjaśnienill pewnych zagad­
nień. nurtujl\qrch ~ktywi6t6w nanych kół 
partY1nycll· 

Tow. Za,mdz/11$ka KazImiera, n:łonak PPS 
,.. r<lZlnowie na. temat kUMu etwierdu, te 
.!rore upo'l.llał Ją z hi6torią ruchu lebotnkze­
go w Polece. "Po wy.ęłucbmt/u wykładu o ru­
r:hu robo/nIczym potrnf/~ IIto.!adn.ić na pod­
• tf1"vfe annlizy przeszłości koniecznoU ~/~rw­
e~e.n.ia kJIl$y robotniczej". 

Sil l rzeczowe uwagi oru: krytykI!. kum.. 
Trrw. Piętka Jlranci3Zl'k, mI. pps, l7;Wr/J.Cł u­

wa9ę, że po wykładzie nale;;y przt'prowa1zit 
tly.lrul'lję, a jeśli nie wywi!lzuje aię, to wy1da­
dowca powinien przy pomocy pytań epraw­
dzit, 'W Jakim .-;topniu 6hlChaC'l.A trot.umi~li 
'Il"Ykład. A \() ni" było prllktykowa1'\e. 

Tak mówi" t"warzy~1:e z PZPB Nr 9. 
A oto, ("/I mówIą towarzy.c;'l. :r Poczt.,. 
Tow. Koł!i/< .frrn (ppn): "Kll~ Jloglp,bil mo-

je, świadomość 1'0(" jalistyc7.n!l oraz wzmocntl 
d~enie ku jedności oTg'l!ni(;7.nej". 

Tow. Koiba Jan, czl. PPS, wyraża prllgnle­
l3ie. ż~bv jak najwię-:I'j towarlvfizy pnl'suo 
tak' k"TfI. Tpmaty były inteTe4iujilce, preIa­
pen<:1 na poziomie. 
= 

ODWOŁANA KONFERENCJA 
Okregowa Komi~ja Związk6w Zawodowych 

uwiadamia Zarządy Związków Z/!wodowych 
w L.Qd~ że konferen~ja prą;ewodniczących 
'Iekreterz;y. tóra miała się odbyć dnia 18 
bm. 'l:o,tl.\l" odwołena z przyczyn od nas nie­

W tych dniach zOltała.. otwarta wystawa 
grupy wal'6zawski<:h artyst6w pn .• ,Powlśle" , 
w salonach wystawowych Spółdzielni Pracy 
PoJ&kich Art}"6tów Plastyk6w w Łodzi, P:otr­
kowska 102. 

Należy' zauważy t, te Sp6łdzilllnla Pla~ty­
ków Dd tererue łódzkim romJa niułychlll\ie 
żywotnIl działalność bezpłatnej akcji nerze­
ma kulLury plastycznej w naszym robotniczym 
środ<.'witiku. Trzydzieści kilka wystaw w o­
kresiII trzechletn~ od czasu odzyskania nie­
p)(J]~łtlścl, to dorobek nieladal Wystawy te 
zwie~ziło <l7.iullltki tY'lięcy oe6b, 7:apo'Ella i'lc 
~Ię l różnorodnymi il'runkami l w og61/l l ca­
łą twór~oicill plastyczn'l okrHu powojenn.­
go . 

Gmpa warszawlkich arty",tów - plastyków 
pn. "Powiśle" lX'dJęłll doninsłe z.danle udo­
stępn:l'nla 8'ltukl eurokim m 1I.60m , urzlldzaJIIC 
p.erwszą IW'l wystawę w MU?:l!um N/!Hldo­
vrym w Wartzawie, 15kąd wy~tawa II zostali 
p-,Yewieziona do Łodzi. Wylltawlltne dZle!a 

grupy "Powilile" ni. mi­
jają elę l ulem. Sl\ Ol1e 

dostę'Pne i jedl\8kowo 
7.lozumiał tak dla rODot­
nika, Jak. I Int.ltgen~a. 
Członkowie "Powiśla" 

znani byli przed .niną 
..n.,,.,,,,,,,,,. z wielu wy6taw k:ltjo­

wych. Jak i zagrap;cz­
nych. Dzieła :cn ·?olne­
zen tu i1l rozne kil!!1.1I11:1 
plastyczne, wtllye'.kie le­
dnl!.k obrllzy ;]'')5'''1\'' n~ 
ukter umiarkoWIIA\', ~'ę­
boko przetrawiony ~ pa., 
myśiany tak pod "''''~Iit''· 

T AD. KUl./SJEWICZ dp.m t mIltyki, iak ! za-
Szkic łot.eń formalnych. 

zależnyC'h. Z "'7.!'~mastool'!ObowP!1o 

,.:~~~~~~~~"'~:';:TIr~~~~:'W:~~~n:~:F·~~JM~t~}J.a!~~t:z'~'I~gr~~r~~~MV!~~~~e~~.~f:ml:~?\W=0t~~t~~~~ 

I 
d r 

tnieza 
planule, 

ulep z o, 
t UJ o ',. z q. 

ja ~ • Iza dzi w 

IE\lSpołu, tylu bowiem li~zy członków grupa robią równie-! "PilItynnt Inide'lt .. v1--:~. 
"PowiśIII", kAŻdy • uty.tów ma IWII o rygi- kil. Jola". 
nalT\1!\ podaJście do ugadnleń malal'lkich, wy­
różniaj" eię ta<:y łlrtytici, jak Kulisiewicz z. 
swoimi znakomitymi ryllunkllml, Arct l cieka­
wYm pej1./!żem I zbliżona do niego pod wzglę­
dem tematyki Klimau._kl. 

W5tr7.~aj~<:& w ewyru wyrula prac. Lin­
kego po%oltawiaJIl niezatarty ,lad w wyobrd­
n! widza. 

Portret na wystawie reprezentuje PodolIki 
i Kok.oszko, przy C'liym ten ostatl!: zdndzll. u­
int.rl!8owanie również pejużem. Ko\:onko 
wyslawia prilce I rożnych okreeów liweJ twór­
czości. Kompozycje Byliny mało przypomina­
ją dawny jego lwi parur. Wprawd'ti. jego 
,,1939 rok", miłlowany J dutym l8Jltymentem 
i dobrymi jrodkaml malar kimi sprawia wra­
:i:8nie, natomil~t dwie pozoetale kompozycJII 
koJor}'6tycznie pozo4itające pod wpływem Va.n 
Gogha, wprowadzaj4 widZI w '[. klopotanie, 
r}'6unpk bowil'm nl.,,'illle mI wap61t\ego I ty­
mi rozwią'laniami koloryetyc7.nymL 

y 

!Ior, udział ta<:y n­
e;łuie.nl utyki, jak Bar­
Iłomi jC7Y\c. - (rysunk.! 
WllrsZllwy), Borowczyk 
(ekslibrysy), Jastrzębow­
ski - prezentujllcy ue­
ścioma obrazami "wóJ o­
.,tatni dorobek malar6k! 

, Roc7.Kowska wv lawi/! 
• . swa barwne o charakte­
. i ,,' rze dekoracyjnym obra­

, . zy obok Płu71ńtkiego -
... : (Bitwa pod Oliwą) oraz 

. SzymańskI. 
jeŚli chodzi o rzefbę 

. lo reprezentuill ona na­
: prawdę Iluropejsk" kla­
sę· 

Maslak wystawił '1 nIl­

komit" płiskorzeżbę­
"Frllgment ołtarza na 
Kamionku" oraz Karny 
nt(f'I'y głowy, I Ittórych 

"MiVhia", wielkie wraż8ni~ 
111 lIII 11/1 1/11 

toku 

BRONISŁAW LINKB 
El Mole Rncltmin 

~pr,łrIzielnill Pl/!ctyków feuiltępliwa w 
$wy('h umlllrzeniach, konsekwentnie propa-
guje kulturę plllllty('zn~ na nr'! m ter"nle, 

G. P. 
(!PM"M!II~T"~łlt'!"f1l!I:Ilf1111IPIl!,i!I''ł111!TJ!:I:J'1!Tlr!II'11 11IW'lrl"J'"'''"n'ł'''' '"' 'I T'I' ,:, 

R~boty kanalizacyjne i wodociągowe ZA. IAST KWIA TO 
Z okazjt imil'n~n lt· .ownika Publicznej 

S"koły J'lnwszpchnej Nr 121 w Łodzi, ob. An­
toniego Rllrl~, .... i 711. - 7.YC7ymy mu długich lat 
zdrowill i "lnę~rjn nra1 d.,ł~z"j oWI',oej pra­
cy. ..amla<;t wi'!tńw w.l c."m )N''1tę zł. 
5.800 na r7P-l Terw. I("lot):j t Pół '010 li na Z~2 
kup lóżka l11('talow go p'e-trnwpgo }' ·m. kier. 
A. !<lJdpv·loa". 

5ezorl budowl,)ny w przed.siębiorstwie I w niezwyklp trndnych warunkach - w błO-1 173 milionów Jlolych. ~a tIumIl tę r.1r)ty. lę 
miejskim Ko.l1~!izncjo i Wodociągi, jest w ca- cie po korstki. Mają w nąibIiin1ym c7.asie o- ~redyt hankowy, dotaCJtI Zarz~du M· ~łi la90 
tel pełni. Jeszcul w roku bieżącym ukończo- trzymać specjalne buty nieprzemakaine: . I sumy przyznan.e przez Komitet Ekon<'l'1.'cz-
łl}:ch wstanIe szereg robót o pierwszorzęd- Wszystkie ścif!ki poza deszczowYlll1 mają ny Rady Mlm~trow. ... _ . . . 
nym In~c7.eniu dla naszego miasta. być .skasowane, aby woda w rzece była czy- Przt'd~l.ęblOrstwo M:eJ kle, .kanalIzilCja l 

50 milionów 7.lotych wyniosą koszty Ule- ,ta I nie 'latruwała powll!trza. "':O~OCI'lgl pri!CIl je hf'z praTIA' Zn I'<lrę lat 

Komitet R od7irielskl 
M. l\lIlewsld 

Pr O\\·orln.('qąry 

gulowania r1.ekl Ja:łieni (~oplyw N~r.u) ~ na . Poza robotami nad Jafiienill trwaj<t obpcni~ ŁOdz,. 7.anIl!dhil ~ w okresu;' .lIilnilcyjnym ~ w 
odcinlcu od uLcy Pięknej, pr7.ez. WO!c7an5ką jeucz.e w. ŁodZI Inne. roboty wodOCiągowe. 1 okrMIP wOJf\n~) m, hęd'lle mlłlf!łem now~{'l1!6' 
do PJotrkowakiej. Regulacja tej rz:eki rozpo- k?nahzacYJne, pochłanIl!Jilce dZle~lątkl mllo- nv~, ciiłko~'Ilcle skanalizowanym I maJący:n 
cZł'a lostała jes'1'czę w roku 1939, wojna prle- nów złotych. OpracowuJ!? SIp' prOjekty przy/q- s ec wodOCIągową, doprowadzoną do najdal­
rwała roboty i dopiero niedawno rozpoczęły czeT/ia do śiecI wodociągowej domów,. nale7~- szych swych krańców. (m. z.) 
ię ponowne p~ce. cy~ do Zanqdu NIcruc~om~m. Mimo, ze ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Jesteśmy właśnie na TTlieJscn - nad T7eką na roboty wodOCIągowe nIe by lo w roku bIB: 
J Slenill. Lpiy ona na UhOCZll miasta I na.pew- iącym żad~ych k.redytó~, ro~bl1do,wa~o jU7 

!to nie W<l7.yscy nilsi Czytelnicy zdaj." sobIe ~Ipć wod?c/ągowq na ulJcy WolczolIsklc/ ~cI 
tr,prawę 'l trudności i ogromu pracy, jaką SIę Bandursk}('qo do SkorupkI, CI teTaz blldll je t;1~ tam wkłada. Na początku. jak nas informuje na ulicy Zwirki od Gdań.~kiej do Piotrkow­
kierown,k robót - był tutaj odkryty rów, skiej. Na Kil!ń6kiego - od Stalina do Napiór­
którym płynęła rzeczka. Do tego rowu ap/y- kowskiego - oraz na. Ba/uf y doprowadZI ~ię 

.1y kanałami ścieki z okolicznych fabrylc. sieć prawdopodobnIe leszcze w roku blezq­
Terat rzeka nad wysokimi stosunkowo brze- cym - jeżeli dostawy niezbędnych matarla-

gemi otrzymuje nowe p/y ty I krmvęiniki,. na łów nie %awindll.. . 
Y1f'r7chu układa się belki, na nich 6pp.CJalne Poza tym WIerci filę 2 studnie w robotni­
iiQlołory, wreszcie belon - tak. że rzeka bę- czych dzielnicoch miasla: no Dąbrowie I Sta­
d~ie plynęła pod normalną je1dnią w betono- ryc h G6rkoch. Do kWietnia przyszłego roku 
wyro lożysku. 7.ac:ąą wodv zw;ę~szy się 0.8 tysięcy mp..tI6w 

_ Dużą prze.,zkodę w ukończeniu rob6t szesclennych. Ogole~ w cląg~ roku ble~ące­
_ mówi kierownik - stanowi wybudowflny g.o wybudowano 3 kIlometry SIeci wOdOClqgO­
nA trillSie m-ki w c7a~ie wojny mogazyn fo- wej. W ci~gu dwóch mieiilęey ukończy się 
hryczny, ".i~t,( obt><:l1;1I prz"1. firmp, "Moto- hudowę fif/lletll mipjlkipgo 11 Placu Zwycię­
l vI". ZlI.Eadniro l!A irasie rr",ki 1'1;'1 JVo!n(l ,tWI!. 
lłA"!n~,'ć tadnyd\ hllr!(1v;l! i h d7iem' tĄ-l'Ć 

• J ~~llrr.''''1je, tt,.,l;",IYlky l'f!l(ullł .., łlij 
>"itl' Jrll>'l'() WT ') r -

lJk>bciJ~~ .t..YłOko.łeJ 

~~ 8. dyrektorzy P.P .. i 
~H ::,:::;:;-r skazani za sahtaż gos1Iłdarczy 

• 

Wczoraj Wojskowy Sąd Rejonowy w Lod71' wych, kwaliHkując przestępstwo, 7g0.mte z 
wydał WYli)k, skazujący byłego dyTektoTiI I aktem oskarźenia. jalw SABOT AZ GOSPO­
P.P.T. ł M.R. Stefańskiego Zygmunta NA LAT DARCZY. W wyroku podkreślono Jec\nocze~-
10 więzienia 1 utratę praw obywatelskich NA nie, że część odpowiedzialnoŚCj ZiI ~tan. laki 
LAT 5 I Tuersm!eda Roberta, b. kierownika p.awstał PPT i MR. obok Stefańsldego I TI e,f­
technicznc>go OddzjaJu Woj. Lódź NA 3 LATA smieda WINĘ PONOSI Centralny Zaw\fł PJPT 
wlę7ienla i utratę praw obywatel~kich na 1 iR w OSOJHE DYR SZTPFER I I)Y . Tl­
roK 7a ",hf)la~ lJ05podarny. S .. ~ ni. diilł WIOl- CH lCl PGO OKRĘGOWYCH W A.U~TA­
." w Iilś lr:!IliQl1l !)SkaT .onych I W\'T k qpllfl TOW TKACZYKA CZESŁAWA. 
~a 18!nl!nfilCh Śwładk6w ł 4,Gwod..ch rz6CZO-
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Kronika m. Radomska u KOMU WINSZUJEMY 
Piątek, 18 czerwca 1948 rolw. 
Dziś: Elżbiety, Marka. 

WAZNIEJSZE TELEFONY 
10 - Straż Pożarna 

Zgo?nie z zarządzeniem. Kome~da~: I ,:",~z:yst~ich tyP?W brygad - męskich i Celem tej koncentracji było stwier­
ta ~łownego Powszechnej Organizacji 1 zensklc~ "Sluzba Poll:,ce" pod hasłem: 'I clzenie stopnia sprawno'ści b ad W 
.,Słuzba Polsce" zostały. przep,rowadz?- "Wszystkie jednostki terytorialne SP. koncentracji wzięło udział 2~g j~a. 
ne w Radomsku całodzienne cwlczenla w polu" ko' l' 290 . k . h _____________________ ._____________ w Junacze, zorganlzowanyc 

( 11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczno 
r 12 - "Głos Radomszczański" 

12 - R. S. W. "Prasa" 

w dwóch brygadach męskich i trzech 

Ulepszanie produkCJ·i rolne- brygadach żeńskich. •. . '. J Wymarsz brygad na CVJ1czenla na-
13 - Powiatowa Komenda MO. 
51 - Miejski Komisariat MO 
50 - Szpital Powiatowy 

W MlnIsterstw5.e Przemysłu I Handlu ży do :mtensyfikacji rolnichva. Podczas stąpił w ruedzielę o godz. 9 rano. 
odbyła się konferencja z udziałem dyskusji uczestnicy tej konferencji, K d d k" b d . 

91 - Starostwo Powiatowe 
przedstawicieli Ministerstwa Rolruc- mając na uwadze dobro gospodarki, omen ~ n~ męs lml ryga aml 
t C t II' R l' .. ' h • wypowiadali się za koniecznością wpro sprawowl'll1: lomendant ob. por. Ru-wa, en ra o nlczeJ I lnnyc za ... n- ..' 
teresowanych resortów, poświęcona za wadzerua nowych typów maszyn, w ce łak B~onlsł:w. l ~omendant o,?. B~-

• Adres Redakcji i Administracji gadnieniu ?aopatrzenia rolnictwa w lu ulepszen:a prac rolniczych. kCJ\vsl{1 An"om. Komendę nad ~Skl-
"Głosu Radomszczańskiego" odpowlednie maszyny i traktory na rok mi brygadami sprawowały: referentka 

Rado ko l R t a W celu ustalenia planu produkcJ'i w 
ms ,u. eymon a nr 9. 1948:4? oraz P<:t okres 1950-55. Przed: powbtowa SP ob. Bartnik Maria i ko-

Admi~istr~cja - tel~fon nr 12, czyn- stawIcIel MinIsterstwa Przemysłu I przemyśle, Ministerstwo Rolnictwa ma menda tk b K . J ' J i 
l1y codzIennIe od godZIny 9-ej do 16-ej Handlu zakomunikował, że Ilolityka opracować zapotrzebowanie na maszy- n a o. wlec en an na. 

soboty od godz. 9-ej do la-ej. gospodart:.!za na odcinku rolniczym dą- ny rolnicze na okres 1950 _ 1955 r. Na program zajęć składały się gry 
11I1~łI1_IIII_IIłI_IIII~IIII_IIII_IIII_IIIł_IIII_IIII_IIII_IIII __ IIII_1111_1111_1111 __ 1111"'1111_1111_1111_1111_11 polowe, musztra, trójbój zespołowy i 

zl-ez· ro I·ez· opsk f~~:~~~ki' ~!~~:~ b~da:i~~~~~ie~: ne przybycie na teren cwlczen Komen 
danta Wojewódzkiej PO SP. ob. płk. 
Koźluka i szefa sztabu Wojewódzkiej 

na w isze uczelnie I Komendy PO SP. majora Koralewskle­
go. 

Organizacle młodzieżowe organizują sieć kursów dla kandydatów na !-sZy rok słud rów 
TOPIELEC W WARCIE ,~9.rganizacje $tu~~~c~ie AZWM ".Zy-I ~kcja werbunko;wa prowadzona. b~-l Biura Informa<;yjno- Werbunkowe 

tre '. ZNM~, "WICI. l Z~D . podJęły dZle przez studentow w porozumIenIu rozpoczną pracę JUŻ 25 czerwca br. 
v.:spolną akCJę o:-ganlzowanla sIeci kur- z Wojewódzkimi l Powiatowymi Komi- Uruchomienie kursów przedegzamIna" 
sm":, przedegzamlnacyjnyc:h dla kandy- tetami Jedności Młodzleży. " cyjnych nastąpi w całym kraju 9 sierp­
ć!atow na l-szy rok studiÓW. W najbliższych dniach ukaże s1ę, nia br. Nauka trwać będzie do 31 sierp 

Całością organizacji tycn kursów wydany przez Centralny Akademicki nia br. 
1.?eruj~ _Centralny Akademicki Komitet Komitet Je?ności specjalx:y in!ormat?r . Kandydatów na kursy kwalifIkować 
Jednoscl Demokratycznej. Celem kursu dla wstępujących na wyzsze uczelnie. będą Srodowiskowe 'Akademlclde Ko-
jest przygotowanie młodzieży robotni- Informator zawierać będz1e wykaz U" 't i".. Jdn ' . D k ty j 
czej i chłopskiej do egzamin6w kon- czelni, poszczególnych wydziałów, m- mI e.J • : OSCI .em~ ra. czne v: po 
kursowych na poszczególnych wydzia- fonnacje o warunkach przyjęć i wa- rozumIen1u _ z WOJewodzklmt Komlteta 
łach uczelni. runkach życia studentów. mi Jedności Młodzieży. 

Okolice wsi Topisz nad Wartą koło 
Radomska, są ulubionym mie.i§cem ką 
piieli mieszkańców naszego miasta. 
Wieś wzięła swą nazwą od częstycn 
wypadków utonięci jakie się tam zda­
rzają. Dno Warty pełne dołów i wirów 
czyha na lekkomyślnych. W ubiegłym 
tygodniu znów znaleziono zwłoki to­
pielca w Szczepoclcach. Okazało się, 
że były to zwłoki Hanielil Ignacego z 
Teklinowa. (r) 

• Przy Centr. 'Akademickim Komitecie 
Jedności Demokratycznej powstała ko­
misja dla spraw rekrutacji i kursów 
przedegzaminacyjnych. Komisja ta zaj­
m5.e się zorganizowaniem sieci kursów 
w ośrodl-ach uniwersyteckich: w War­
,szawie, Krakowie, Wrocławiu, Pozna­

. niu, Gdańsku, Łodzi, Lublinie, SzczecI­
pie, Gliwicach i Toruniu. Kursy obej­
mą 3 tys. młodych robotn'ików i chlo­
pów - kandydatów na wy~sze uczel­
nie, Nauka będzie bezpłatna, przy czym 
60 - 70 procent słuchaczy zwolnIo­
nych' będzie od opłat za utrzymanie l 
mieszkanie. Wykładowcami będą wy­
kwalifikowane siły naukowe; a studen­
ci prowadZIĆ będą pomocrucze semina­
ria i repetytoria. 

Fala oburzenia przeciwko faszystom greckim 

Równocześnie z organizowaniem l{ur 
$ÓW Centralny Akademicki KomItet 
Jedności Demoliratycznej powołuje we 
wszystkich miastach uniwersyteckich 
Biura lnformacyjno-Werbunkowe, któ­
re prowadzić będą szeroką akcję pro· 
pagowanla kursów przedegzam:inacyj­
nycn oraz werbunek młodzieży robot­
niczej f chłopskiej na wyższe studia. 
HllllnlllffilallllllllUlIIlIlIlIlIlIlIlIlIIlIlIlIlIlIlIlIIlIlIl/lIlIlIlIlIlIlIlIlIIlIlIlIlIlIIlIlIlIlIlIlIlIlI 

Przedziwne pragnienie 
marz'yciela 

PrzeChodził marzyciel u.licą Kolejo­
wą w listopadzie i widział robotników 
z fabryki "Thonet Mundus", którzy 
odbiera1:i. przydziały żywnościowe 
przez okno wychodzące na ową ulicę 
Kolejową. Stali na deszczu, który pa­
dał z nielitościwego nieba. Przechodzi 
marzyciel i w styczniu - robotn:i.cy 
czekali na przydziały, kurcząc s5.ę z 
zimna j zascierając zmarznięte ręce. 
Przecnodził w kw!etniu - robotnicy 
siedzieli na chodniku i :Qrzymierzali 
przydziałowe buty, wydane im przez 
okno wprost na ulicę. Przechodził l-go 
czerwca 1948 r. - robotnicv kładli na 
ziemię swe robocze kurtki °i przymie­
rzali płaszcze przydziałowe, które Z 
trudem wyciągali przez owo okno. 

I zapragnął marzyciel, aby robotni­
kami zaopiekowała się. ich' dyrekcja i 
nada Zakładowa i nie pozwoliła by 
marzli i mokli na deszczu i śniegu, cze 
kając pod gołym niebiem na przydziały. 

(r) 

Wyrazem oburzenia społeczeństwa czy w poszczególnycn zakładacn pra­
polskiego, wywołanego wiadomoścJamr. cy - protestujące prieciwko zbrodniom 
o rueustającym terrorze i hitlerowskich popełnianym na greckich demokra­
metodach, stosowanych przez faszy" tach. 
stowski rząd ateński w GrecjI, są licz" Na ręce naszej re"dali.cJi napłynęło 
ne, spontanicznie zwoływane zgroma- wiele rezolucji protestujących prze­
dzenia na terenie całej Polski, w naj- ciw zbrodniom faszystów greckich .. 
mniejszych nawet miejscowościach. "Obecni na zebranłu gromadzkIm w 

Kurs dla sędziów obywatelskich 
Staraniem Departamentu Szkolenia ł Na kurs zaproszonycE zostało 94 sę· 

Nadzoru Sądowego Ministerstwa Spra- dziów obywatelskich czynnych na tere­
wiedliwości w dniu 28 bm. rozpocznIe nie kraju. Kurs obejm:ie szereg wykła­
się w Warszawie w lokalu Centralnej dów oraz ćwiczell z .zakresu prawa 
Szkoły Prav.rniczej im. Teodora Dura- cywilnego i karnego. Wykładowcami 
cza 6-dniowy kurs szkoleniowy dla będą wybitni fachowcy spośród sę-
sędziów obywatelskicn. dziów warszawskich .. 

Sanac j i Z ro niarze 
przed sądem 

Pierwszy Prokurator Najwyższego 

Trybunału Narodowego przekazał Są­

dowi Okręgowemu w Grudziądzu do 
rozpatrzenia sprawy Mariana Masel­
kowskiego, b. kierownika działu adm1-
nistracyjnego więzienia karnego w Gru 
dziądzu oraz M.ieczysława Osil1.skiego, 
przodownika straży więziennej więzie­
nia karnego w Grudziądzu. 

Akt oskarżenia zarzuca oskarżonym, 
że w latach od 1932 do. 1939 \IV bestial­
ski sposób znęcali się nad wIęźniami 
skazanymi za przynależność do Komu­
nistycznej Partii Polski, bijąc ich w 
nieludzki sposób pałkami gumowym! 
oraz kluczamI. Wkrótce rozpocząć s1ę 
ma proces będący pierwszym o znęca­
nie się nad więźniami w Polsce przed­
wrześniowej. 

Reorganizacia szkól powszechllych 
W przyszłym roku szkolnym 1948-\ W związku z przewidzianą reorga-

1949 nastąpi reorganizacja szkół pow- nizacja robi się obecnie wykazy uczniów 
szechnych w Radomsku. Miasto zosta-' według rejonów, jakie zamieszkują ce 
n:i.e podzielone na 6 rejonów. z których lem przydzielenia ich do odpowiedniej 
każdy będzie miał przydz.'ieloną jedną szkoły z początkiem przyszłego roku 
z 6-ciu szkół miasta. szkolnego. (r) ' 

Czytajcie "Głos Radomszczański" 

Gortatowie wyrażają swoje całoowite 
poparcie dla walczącego, bol1aterskiego 
ludu greckiego z monarcho-faszyzmem 
rodzimym i nacisk:iem brutalnego im­
perializmu USA, popierającego , terror 
reakcji greckiej. 
Łączymy siQ z op'inlą publ!czną całe­

go świata i protestujemy przeciw me­
todom terroru stosowanego przez rząd 
monarcho-faszystowski Grecji nad lu­
dem walczącym o wolność i suweren" 
ność swego kraju oraz o pokój, postęp 
i demokrację Europy i świata. 

Podobnej treści rezolucję uchwalono 
m. in. na zebraniu w BorclkowIcacn 
oraz przez pracowników drożdżowni VI 
Wołczynie, na zebraniu gromadzkim w 
Knyniznie, przez pracownIków Zarzą" 
du Miejskiego w n:Iuezborku T na ze­
braniu gminnym w J aśkowicacli. 

Pracownicy Zakładów Ceramłcznycli 
w Łomży ucnwalili rezolucję, w któ­
rej stwierdzają m. in.: 

"Dawni kolaboratorzy liitlerowscy, • 
nbecnie protegowani amerykańscy, prO" 
wadzą nadal dzieło hitlerowskiego bar" 
barzyństwa. Odpowiedzialność za t~ 
haniebne zbrodnie spada w pIerwszym 
rzędzie na 'interwentów zagranlcznyc1i', 
depczących brutalnie nIepodległość bo­
haterskiego narodu greckiego". 

Komunikat 
Powiatowa Międzypartyjna Komisja 

Szkoleniowa PPR j PPS na pow5.a~ 
łódzki urucllomiła kursy szkoleniowe 
dla członków obu partii. 

Szkolenie zorganizowano w czterecn 
punktach powiatu, miallowicie: w A­
Icksandl'owie, Al1fhzejowie. Konstan­
tynowie i Tuszynie. 

Uroczyste otwarcie kursu odbędzłe 
się w poszczególnych ośrodkach w na­
stępujących terminacli 

W Aleksandrowie i Tuszynie - 22 
czerwca br., w Andrzejowie 18 czerw· 
ca br., w Konstantynowie - 19 czerw" 
ca br. ' 

WynAWCA, Wo!ew. Komlt~ PPR \IV t, ~71 l<"m1tpt Rpl'lakrvlnv. Red. f Al'lm f./ld7. Piotrkowska 116 Telefonv: Rpdllktor Nlłc!. 216·14. Sekretar1at 254-21. Red. nocna 172-31'. 
Dzlal ogłoszeńl 111. Piotrkowska 55. te!. lU-50, Konto PKO VIl-1505. Zakl. Graf. R. S. W. HPfasa", Adm1n!slracfa nie orzvimu1o odoowledzialności J-4 termlnowv druk ogło!~fi, 



Str. a 
.XXV KONCERT SYMFONICZNY I Ze §IIortu 

DZiś 18 czerwca br. o godz. 20-ej odbędzie -
Się koncert symfoniczny. Dyrygent: JAN 
KRENZ. Solista ZBIGNIEW SZYMONOWICZ. 
Program: Beethoven: Uwertura .. Coriolan", 
Szostakowicz: Koncert fortepianowy (pierw. 
sze wykonanIe w Łodzi). Beethoven: VIII 
Symfonia. Pozostale bilety do nabycia w ka­
sieFi1harmonii w godz. 10 - 13 oraz od 17-e.l 
do rozpoczęcia. 3679k 

• ni 
Gdy kilka dni te- • meJu pilka!6kiego reprezentacje 32 paMtw. 

mu nadeszły 'Z War Na ostatnim zebraniu 1:al"'..Iłdu PZPN-u u- Przeprowadzenie wię<: ellminllcjl jeet konIecz, 

Dlaczeg.o nasi piłkarze 
j ą na Olimpiadę L 

I 

ndynu 
szawy enuncjacje, chwalono n ie wysyłać piłkarskiej reprezenta· ne. Ale dlaczego właśnie w Anglii? Przypuść· 
ze piłkarze polscy cji Polski na Igrzyska Olimpiiskie do Lon- my, że losowanie dałoby nam za pierwszego 
prawdopodobnie - dynu. przeciwnika Czechosłowację, Rumunię, Jugo' 
nie pojadą na o- Postanowienie wycofania piłkarzy I tur· sławię lub Węgry. I tu zachodzi py;tanie: dla­
limpiadę do Londy- nieju olimpijskiego nastąpilo po obliczeniu czego spotkanie elim inacyjne rozegrane ma 

TEA TR WOJSKA POlSKTEGO .lU _ w światku kosztó}'l wysłania ekspeqycji I podsumowaniu być nie w Polsce, Czechosłowacji lub Rumu' 
Dziś o godz. 19-ej arcydzieło Szekspira iłkarskim zawrza- wątpliwych korzyści, jakie wynikłY'by z tej nil, a właśnie w Anglii? Odpowiedź jest pro-

.. OTELLO"_ ,o. Słyszało się i wyprawy. PZPN doszedł do wniosku, że wy- I sta: - Anglicy po prostu korzystają z elimi-
TPA T1l POWSZECHNY słyszy wiele gło- słanie naszych piłkarzy na Olimpiadę, przy- nacji turniejowych - chcą trochę zart>bić. 

Dziś o godz. 19-ej farsa francuske z sów za I przeciw. niosłoby tylko korzyść finansową organizato- Takie tło ma właśnie sportowa polityka ano 
XV-go wieku "Mistrz Piotr Pathelln" W ogóle sprawa ta rom - poza tym 'Ilikomu więcej. gielska, organizowania eliminacji olimpijskich 

oraz: jest wc,ąz przedmIotem gorących dyskusji. Przed kilkoma dniami Komitet Orgauiza· na własnych boiskach. 
"Grzegorz Dyndała" Molier.a. Kt k o ma wię sze szanse na zajęcie lepszego cyjny Igrzysk Olimpijskich w Londynie za- Przypuśćmy jeszcze, te los dałby nam za 
T~ATR KAMERALNY DOMU :ZOŁNIERZA miejsca od pIłkarzy? - padają cz~to pyta- wiadomił Polski Komitet Olimpijski, że w ra- przeciwnika w pierwszym spotkaniu elimina· 

ul. Daszyńskiego 34 nia. zie zgl,-,"enia się do turnieju więcej niż 16 cyjnym drużynę Włoch, Holandii. Szwajcarii, 
Ostatnie dni farsy Noela eowarda Istotnie, n ie widzimy na razie. i~ych kan- państw, przeprowadzollle ~ostanzl w d~' ich 22 Turcji, Austrii, J~gosławii, Węgier czy j.akllŚ 

"SEANS" w reżyserii Michała Melin, i deko- dydatów na. ZajęcIe lepszych rmeJs.c od p~ł. do 26. lIpca bL .elImmaCje. przedturmejowe w reprezentację panstwa zamorskiego . posla~a-
racjach Jana R bkowsk' y I ~arzy, ale. Ule tylko w tym rzecz lezy, Ze pll- Angin. LosowanIe tyc.h elImmacjl nastąpI 18 jącą wyrobioną markę na rynku plłkarsk ~m, 

" y . lego. . karze' nasI pozostaną w dr>mu. bm. w Zurychu. a w: ęc drużynę, z którą mamy bardzo mało 
Wkrotce premiera me granej dotychczas w Oto co na ten temat pisze "Głos Ludu". I Do dnia dzisiejszego zgłosiły się do tur· szans na zwycięstwo. Co wtedy? .--" 

Polsce sztuki Maxvella Anderoona "Joanna z / Piłkarze nasi musieliby zostać wiernymI 

Lotaryngii" z Ireną Eichlerówną w rol! ty tu- PI"etraszewskl' l" B k "ch"" d B d t obserwatorami do końca Oiimpiady lub - co 
łowej. e wYJe aJI o u apesz u jest. bardziej prawdopodobne -. wróciliby do 
fEATR KOMEDll MUZYCZNEJ .. LUTNIA" l kraJU. Na taką kosztowną WYCieczkę pozwo-

Piotrkowska 243 na Igrzyska Bałkańs~łe $rodkowoeurope'skie lić sob!e nie warto. Wycieczka taka nie była· 
Dziś 1 codz. o godz. 19.15 .. ROSE.MARIE'·I i by logICzna. Tak rozumował PZPN - 1 rozu-

romant.yczna operetka w 7 obrazach _' , pesztu na Igrzyska Bałkańskie f Srodkowo- mował zupełnie słusznie. Jak to się mówi: 
Otto Hejbacba. Udział b!erze 60 osób. _ Chór I Europejskie nasi kolarze. któf'Zy w dniu 18! ,skórka nie jest warta wyprawki" (lub wypra-
_ Ealet _ Orklestra. B1lety wcześniej do na. bm. startować będą w zawodach torowych, a wy do Anglii). 
byCia w Spółdzlelm Artystów _ Plastyków _ 20 bm. w wyścigu szosowym. PZPN odwołując J;gloszenie piłkarzy po~ta· 
Piotrkowska 102, a od godz. 17-e1 w kasie Na torze reprezentować na6 będą: mistrz nowił pieniądze przeznaczone na koszty vry. 
teatru, W niedzielę kasa teatru czynna od Polski Kupczak (Kraków). Bek Jerzy (Łódż). siania ekipy . (piłkarze mieli jechać na k06;t 

dz 11 Kudert (Warszawa), Wrzesiński (Wa!6zawa) i PZPN-u) - uzyć na cele Intensyw:neqo szko· 
go. . i .Pietraszewski Lucjan (Łódź). Program 'lawo' lenie. .z~równo kadry reprezentacYJne], jak t 
Letni teatr "OSA", ul. Zachodnia 43, tel. 140-09 dow torowych będlie identyczny z programem młodzlezy. 

Godz. 19,45 otwarcie teatru letniego! pre- olimpijskim, a więc składać się będzie z Wy-I Stanowisko PZPN-u naleŻ)'" uważać za cało 
mlera rewiomontażu pt. "W ogrodzie przy po- , ścigu sprinterow5kiego, wyścigu na czas na kowicie słuszne, bowiem szkolenie piłkaf'ZY 
godzie" z ud'Liałem całego zespołu. I 1000 m i z wyścigu drużynowego na (km. w kraju da nam napewno o wiele więcej ko· 

Na &zosie barw naszych bronić będą: Ka· rzyści, niż wysłanis na Olimpiadę piłkaI'Zy~ 
Teatr "SYRENA" Traugutta t piak Józef, Rzeźnicki Marian, Siemiński Ro- mających słabe szanse na zajęcie dobreg~ 

Ostat.nie 4 dni komedii pt. man, Wójcik Wacław i Napierała Bolesław - miejsca. 
"DOBRZE SKROJONY FRAK" PIETRASZEWSKI wszyscy z Warszawy. A co Jest bardzo waż n!! - cenne dewizy 

Pocz. przeds. o godz. 19,30 Kasa czynna BEK Z ramienia PZKol. wyjechali z naszą rep re- zostaną w kraju f nie zostaną bezużytec-znle 
od godz. 10-13 i od 16<ej., tel. 272-70. (Partyzant) (ŁKS) zentacją prezes PZKol. - Golębiowski, inż. wydane. 

W środę, dnia 23 hm. otwarcie sew- Szymc'Zyk i kapitan sportowy PZKol. - Kli- -------------------
nu letniego w Teatrze Letnim "BAGATELA" Onegdaj 'Z Warszawy wyjechali do Buda- maszewski. DzisiaJ· gra k1. A 
Piotrkowska 94 znakomitą komedią Verneuilla h Z 
pt. "MUSISZ BYC MOJĄ" z udziałem i w re- Z e c a t o p e k w szczypiorniaka 
żyserii Ka'Limierza Szuberta. W dniu dzisiejszym (pilltek) przewidziane 

na po\vdnlejszym kandydatem do złotego medąl!l olimp'jskiego są następujące spotkania o mistrzostwo S'Zay' KOMUNIKAT 
Teatr Kukl~łek RTPD w Łodzi ul. Nawrot 

27, wystawia sztukę pod tytułem .. PInokio" 
- bajkę o chłopczyku z drewna - według 
Collodi'ego w opracowaniu Aleksandra Ma­
liszewskiego. 

Przedstawienia dawane są codziennie d~ 
szkół powszeChnych według zamówień, a w 
każdą niedzielę i święta o godz. 12-ej dla szer 
szej pu1:licznośc!. 

IN/ł. 
Ą.DRIA - .. Carie kłam:e", godz. 18.30, 20.30 

w nIe dz. 16.30. 
BAJKA - .. Młodość TomaSza Edisona", godz. 

18, 20, w niedz. 16. 
BAŁTYK - "Zagubione dni", godz. 18, 18 ,~"; 

21; w niedz. 15,30. 
GDYNIA-.,Program AktualnOŚCi Kra'. I Zagr. 

Nr 17", godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19, 
20, 21. 

HEL - (dla młodzieży) - "Timur I jego dru­
żyna", godz. 16, 18, 20, w niedz. 14. 

MUZ~ - .. Polska", dodatek z wyścigu ko­
larskiego Warszawa - Praga - War­
szawa. godz. 18, 20; w niedz. 16. 

POLONIA - "Rosanna siedmiu księżyc6w" 
godz. 16, 18.30, 21, niedź. 13.30. 

PRZEDWIOŚNIE - .. Aleksander Newski", 
godz. 18, 20,30. w niedz. 15,30. 

ROBOTNIK - .. Zycie Emila Zoli", godz. 16, 
18,30, 21: w niedz. 13,30. 

ROMA - "Bohaterki Pacyfiku", godz 18, 20, 
w niedz. 16. 

REKORD - "Oflag XXVII" godz. 18.30, 20.30, 
w niedzielę 16.30. 

~TYLOWY - "W cieniu podejrzenia" godz. 
16.30, 18.30, 20.3Ó; w niedz. 14.30. 

SWIT - "Pygmalion", godz. 18,30, 20,30; w 
niedz. 16,30. 

rA TRY - .. Rosanna siedmiu księżyców" 
godz. 15.30, 18, 20.30; w niedz. 13. 

TĘCZA - "Serenada w dolinie "łońca" 
godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 

WISŁA - "Casablanca", godz. 17, 19, 21; w 
niedz. 15. 

WŁÓKNIARZ - .. Gasnący Płomień", godz. 
15,30, 18, 20,30; wIlledz. 13. 

WOLNOŚC - Za""\":one dni". g'ldz. 15, 1'7,30 
20: w niedz. 12.30. 

DZIS PREMIERA! 18.VI. 48 - 24.VI. 4~ . 
PROGRAM AKTUAlNOSCI 

kraiowych i zagranicznych tIr 11 
PKP Nr 25-48 
SOWY 
RASOWE KONIE ZAPRZĘGOWE 
ŁOPUSZNA ZIEMIA NIE ZNANA 

piomiaka drużyn klasy A: 
. Ostatni wynik feno- A wię<:, aby uzyskać 1.148 punktów, trzeba Konkurencja żeńska: Boisko w Helenowie 
menalnego biegacza by przebiec: go<l7.. 18: Zjednoczone - HKS. ŁKS - HKS. 
Czechosłowacji, Emila 100 m w czasie 10,1 sek. Konkurencia męska: Boisko Zrywu qodz. 
Zatopka w biegu na 200 m w czasie 20.3 6e1<:. 18: Zryw _ HKS, boisko ŁKS-u qodz. 19-ta! 
3000 m - 8:07,8 (no- 400 m w czasie 45,9 sek. ŁKS _ Zjednoczone, boisko ZryWU godz. 19,30 

• wy rekod CSR) - od- 800 m w cZd-sie 1-47,2 TUR - Resursa. 
powiada 1.148 punk· 1.500 m w czasie 3:43,8 
tom według tabeli fiń- 5.000 m w czasie 14:06,1 

: ski ej. 10.000 m w czasie 29:24,1 
•• Czae CzechosJowa- skoczyć w dal 8,19 m 

l żye:a I.S. "Odi eżU 

Uwaga piłkarzel 
: ka, najpoważniejsze· skoczyć wzwyż 2,08 m 

go obecnie pretenden- uzyskać w trójskoku 16,36 m Zarz~d ZKS Odzież zawiadamia w5zytJtklcli 
ta do złotego medalu rzucić kulą 16,96 m I członków sekcji piłki nomej, Iż dnia 18 bm. 
olimpijskiego (w bie- rzucić dyskiem 53,ll'l!! (piątek) o godzinie 18-tej odbęd'Zie fli, zebra· 
gll na 5000 i 10.000 m) rzucić młotem 59,34 m nie wszystkich ałonków sekcji piłki n<YhleJ 
jest najlepSlLym tego. rzucić oszczepem 76,16 m. w sali własnej przy ul. Wię<:kowski~o 28. 

k · Ze względu na wa,'l:ność spraw obecuoU 
rocznym wyni lem na Musimy wziąć pod uwag", "8 Zatopek u- k ł nk' "'-' k Z t k (CSR) ... k " ... wszyst ich cz o OW ovvWląZ owa. 

a ope SWleCle w tej kon u- zyskał swój wynik bez konkurencji i .walki. 

kolei wynikiem w OgÓlere~~jiśwle~e.d~i~ymni! NaJeżdy więc przyp~szczać. (co . jest wię<:ej!. niż Cały WI"dzew" w Spale praw opodobne). ze w sIlnej konkurenCji u-
rekordzista świata, słynny Gundar Haegg - zyska wynik jeszcze lepszy. I" 
zdyskwalifikowany jako amator - mia.ł lep· . .O~ecna tabelka najlepszych wyników na "Widzew", po wielu trudnościach, Mołał 
szy czas od Zatopka. Rekord świata Haegga sWlecJe w biegu na 3.000 m przedstawia S!ę I zaangażować jugosłowiańskiego trenera, Ka-
wynosi 8;01,2. następująco: mieniana, który do tej po~ prowadził trenln-

1.148 punktów w tabeli fińskiej jest dla laika 1) Haegg (Szwecja) _ 8:01,2 gi poznańskiego ZZK orał "Rymera". Cała 
wielką tajemnJeą. Aby częściowo . tę tajemni- 2) Zatopek (CSR) _ 8:07,8 drużyna ligowa "Widzewa" wraz z Jugowło-

wianinem pf'Zebywa na obozie w Spale, skąd 
cę wyjaśnić, podamy, jakim wynikom w in- 3) Slijkhuis (Holandia) - 8:08,8 bezpośrednio w najbliższą sobotę przybędzie 
nych konkurencjach odpowiada tli. ilość punk- 4) Reiff (Belgia) - 8:08,8 na lig'bwy mecz 7: ,Tarnovią". 
tów z tabeli f i ńskiej. 5) Kaelarne (Finlandia) _ 8:09 Spotkanie to rozegrane zostanie w Łodzi. 
11_1111_1111_1111_11.'_.11_1111_'111_1111_1111_1111_1111 1111_111'_'111_". Raid W nieznane 

Udzkiego Klubu Motorowego 100 tysięcy kilometrów bez remontu 
t.K.M. (ł'iotrkowska 123) organlz.uje 'Ił" dniu 

27 czerwca br. zupełnis nową impre'Zę, amia­
nowide: Raid Pętlicowy z Rozkazem. 

VJ spółzawodnictwo radziec1cich szoferów 
Zagadnien;e transportu w krajach Związ­

ku Radzieckiego wysuwa się - wobec ogrom 
nych przestrzeni - na jedno z naczelnych 
miejsc \V pianIe odbudowy kraju. Obok roz 
budowy linii kolejtlJwych 1 innych szlaków 
komun:!,acyjnych, obok stałego powiększa­

nia ilości sprzętu, specjalnego znaczenia na­
biera troska o racjonalną eksploatację samo­
chodów. 

Z inicjatyw}' grupy szoferów z okolic Sym­
feropola na Krymie rozpoczął się nowy typ 
interesującego współzawodnictwa pracy. Za 
cel po!'tawiono sobie taka opiekę nad samo­
chodem, aby mó;:!! przejść 100 tys. kilome­
trów bez kapit911l~Al'1) Tl'lmontu_ 

Do wspr1łzawt"Jdnictwa przystapiło już wip· 
le brygad (ponad 600 szoferów) i jest już na­
wet kilku "zwycięzców" konkursu, kłórzy na 

I AKWIZYTOR 
wvkwalif,kowany 

poszukiwany natychmiast 
Zgłaszać się: Biuro Ogłoszeń 

"Prasa", Piotrkowska 55 

ciężarówkach "ZIS 5" przekroczyli bez re­
montu 100 tys. kilometrów. Pierwszy na liście 
jest szofer, który na liczniku ma 10'7 tys. 
kilometrów. Wf' współzawodnictwie, oprócz 
szofeców udział biorą mechanicy, warsztatów 
i baz remontowych. 

Znane jest na całym świecie przywiązanIe 
szoferów do "swoich" maszyn, współzawod­
nictwo więc zapoczątkowane w Symferopolu 
ma widoki dużego powodzenia, tym bardziej, 
że na rynek radziecki wchodzi obecnIe nowy 
typ udoskonalonych ciężarówek "ZIS 150", 
oszczędniejszych w zużyciu paliwa I bardziej 
wytrzymałych niż "ZYS 5". 

CENTRALA ZBYTU I'ORCEt,ANY 
Fajansu i Wyrobów SzklanYch 

w Łodzi, Próchnika 5 

zaangażuje natychmIast: 

1 INZVNIERA BUDOWLANEGO 

3 TECHNIKO W BUDOWLANYCH 
z długoletnią praktyką. 

Do chwili startu, a nawet po przejechania 
połowy trasy zawodnik nie wie dokąd rozkaz 
go zaprowadzi. 

Raid będzie sprawdz.i>e.nem umIejętnoki, 
dokładności orientacji kierowców w terenie, 
oraz wiadomości o rUMU uliC7Jlym. 

Trasa raidu, wyn06'Z<\cą ,około 2a km, bę­
dzie dwukrotnie przebiegała przez Łódt. Start 
odbędzie się o godzinie 9-tej w to drz:1 , ul. Se­
natorska 35-37. Meta w tym ~mym miejscu. 
Do udziału w raidzie dopuszczeni 8!1 członko­
wie klubów motocyklowych, zrzeszonych w 
P.Z.M. Do raidu będą dopuszczone tak±e sa· 
mochody, dla których cenne nagrody r6wnież 
będą wyz1Ilaczone. 

Bliższe szczegóły d.otyczące tego raJdu bę­
dą podan.e w następnych komunikatach epor­
towych. 

Od RedohcJI 
Obozowiczom w Spale 

Ze Spaly otrzymaliśmy kartę z pozdrowie­
niami od łódz.k.ich piłkarzy, przebywających 
tam lla obozie kondycyjno - treningowym 
ŁOZPN-u. 

Jak widać 'l. podpisów, 6ą tam między In.­
nymi: Łuć, Miller, Cichocki. Pa tkolo , Wach. 

I nik, Marciniak, Sadowski, Su mińsk i Wróbel, 
Zgłoszenia wraz z życiorysami I :xl. e.! Komar, Uptas, Obyl, Fomalczyk, Kopa!I1lew. 

pisami świadectw przyjmuje WyfizjaJ ~ ski Baran, a z ramienia ŁOZPN-u - Kobylili. 
P€!rsonalny w .ęodz. od 10 - 12. ;,ę ski f Słaby. 

Warunki specjalne do omówienia. 

Wszystkim obozowiczom dziękUjemy :ta 
I pamięć i życzymy obok pięknej pogody...." ... 
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